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Uroczysty wieczór

w Teatrze Polskim w Warszawie

DZIENNIK
POLSKIEJ
ZJEDNOCZONEJ
PARTII
ROBOTNICZEJ

do uczestników festiwalu
HAWANA (PAP). Do Festiwalu Młodzieży i Studentów naply-

wają depesze i listy gratulacyjne od przywódców wielu krajów.
I sekretarz KC PZPR Edward Gierek w liście do uczestników
Festiwalu hawańskiego przekazał delegatom młodzieży z całego
świata serdeczne pozdrowienia, podkreślając znaczenie wkładu

młodzieży do umocnienia procesu odprężenia oraz osiągnięcia
wzajemnego zrozumienia i przyjaźni między narodami.
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MIROSŁAW
WARSZAWA (PAP). W tema­

tyce licznych imprez politycz­
nych odbywających się na Festi­
walu w Hawanie dużo miejsca
zajmuje problematyka młodzieży
afrykańskiej, której przedstawi­
ciele biorą w nim udział. Mło­
dzież afrykańska i jej organiza­
cje uczestniczyły aktywnie rów­
nież w poprzednich festiwalach.

Od ostatniego X Festiwalu w

Berlinie latem 1973 r., w Afry­
ce zaszły głębokie zmiany, któ-

^ udał się na Kubę
re nie tylko przekształciły obrał
kontynentu, ale także dopisały
nowe ważne rozdziały do histo­
rii walki o narodowe i społe­
czne wyzwolenie Afryki.

W godzinach wieczornych 31
lipca Mirosław Hermaszewski
— pierwszy polski kosmonauta
odleciał do Hawany. Będzie on

gościem XI Światowego Festi­
walu Młodzieży i Studentów.

WARSZAWA (PAP). Przed 34 laty— 1 sierpnia 1914 r. roz­
poczęło się Powstanie Warszawskie — wielki zryw zbrojny
mieszkańców okupowanej stolicy przeciwko hitlerowskiemu
najeźdźcy. Przez 63 dni bojownicy powstania — żołnierze AK
oraz innych formacji, reprezentujących wszystkie nurty
antyfaszystowskiego ruchu oporu, toczyli bohaterską, nie­
równą walkę z przeważającymi siłami wroga, ofiarnie wspo­
magani przez ludność cywilną Warszawy. Poległo 16 tys. żoł­
nierzy powstańców, 25 tys. zostało rannych. Hitlerowscy ludo­
bójcy zamordowali 180 tys. mieszkańców i zamienili miasto
w morze ruin.

31 lipca, w przeddzień 34. rocznicy wybuchu Powstania

Warszawskiego, w Teatrze Polskim w Warszawie odbył się
uroczysty wieczór zorganizowany przez Stołeczny Komitet
FJN i stołeczną organizację ZBoWiD.

Salę Teatru wypełnili byli żołnierze i dowódcy oddziałów

powstańczych, reprezentanci młodego
'

pokolenia- żołnierze
Ludowego Wojska Polskiego, aktywiści organizacji młodzie­
żowych, przedstawiciele warszawskich zakładów pracy.

Nawiązując w swym wystąpieniu do wydarzeń sprzed 34
lat I zastępca prezydenta m. st. Warszawy Stanisław Bielec­
ki podkreślił, że co roku wracamy pamięcią do tamtych bo­
haterskich dni walki warszawiaków z okupantem hitlerow­
skim, składamy hołd tym wszystkim, którzy w dniach po­
wstania oddali życie za wolność stolicy.

Inauguracyjne posiedzenie
Komitetu d/s Zagospodarowania Wisły

Wystąpienie Piotra Jaroszewicza
WARSZAWA (PAP). Jak infor­

muje rzecznik prasowy rządu — 31
lipca br. odbyło się inauguracyjne
posiedzenie Komitetu Rady Mini­
strów do spraw Zagospodarowania
Wisły. Obrady otworzył członek
Biura Politycznego KC PZPR, pre­
zes Rady Ministrów Piotr Jaro­
szewicz. W posiedzeniu udział wzię­
li członkowie Biura Politycznego
KC PZPR: sekretarz KC PZPR
Edward Babiuch i minister obrony
narodowej Wojciech Jaruzelski, za­
stępca członka Biura Politycznego
KC PZPR, przewodniczący Komisji
Planowania przy Radzie Ministrów,
wicepremier Tadeusz Wrzaszczyk,
wiceprezes Rady Ministrów Kazi­
mierz Se?omski.

Komitet powołany został uchwałą

Rady Ministrów z 19 lipca br.
zgodnie z postanowieniami XII
Plenum KC PZPR. W skład Ko­
mitetu, któremu przewodniczy wi­
cepremier prof. Kazimierz Secom-
ski wchodzą: zastępca przewodni­
czącego Komisji Planowania przy
RM, ministrowie resortów, które
będą bezpośrednio uczestniczyć w

pracach nad zagospodarowaniem
Wisły, pełnomocnik rządu do spraw
zagospodarowania Wisły, sekretarz

naukowy PAN, wojewodowie i

prezydenci miast nadzorujący jed­
nostki administracyjne położone
nad Wisłą, a także przedstawicie­
le świata nauki, wybitni prakty­
cy i działacze społeczni.

Głównym zadaniem Komitetu jest
opracowanie w ścisłym współdzia­

łaniu z Komisją Planowania pro­
gramu zagospodarowania i wyko­
rzystania zasobów wodnych naszej
największej rzeki oraz jej dopły­
wów. Do niego należeć także bę­
dzie dokonywanie oceny projekto­
wania i realizacji zadań inwesty­
cyjnych związanych z regulacją
Wisły oraz przedstawianie rządowi
opinii i wniosków dotyczących
ochrony wód i zabezpieczenia
przed powodziami.

Otwierając obrady premier Piotr
Jaroszewicz wskazał na historycz­
ne znaczenie ogólnonarodowego
przedsięwzięcia, jakim jest zago­
spodarowanie Wisły. Będzie to dzie­
ło o takiej skali, którego nie mogło

(DOKOŃCZENIE NA STR. 3)

Premier PRL

przyjął delegację

Zgromadzenia

Narodowego

Algierii
WARSZAWA (PAP). 31 lipca

prezes Rady Ministrów Piotr
Jaroszewicz przyjął przebywają­
cą w Polsce delegację Ludowe­
go Zgromadzenia Narodowego
Algierskiej Republiki Ludowo-
Demokratycznej, na której czele
stoi przewodniczący Zgromadze­
nia — Rabah Bitat.

W czasie rozmowy poruszono
niektóre zagadnienia dalszego
rozwoju wszechstronnej współ­
pracy gospodarczej i wymiany
handlowej między Polską i Al­
gierią. Omówiono także możli­
wości i perspektywy dalszego
rozwijania kontaktów między
obu krajami w innych dziedzi­
nach, w tym również w dzie­
dzinie współpracy międzyparla­
mentarnej.

W spotkaniu udział wzięli:
szef kancelarii Sejmu — Kazi­
mierz Świtała i poseł na Sejm
— Wojciech Żukrowski.

Obecny był ambasador .Algie­
rii w Polsce — Ali Abdailaoui.

Na wspólnym klepisku we wsi Kamień, SKR Czernichów
przeprowadza omloty od rana do późnych godzin wieczornych.
Na zdjęciu: omłoty żyta Waleni Łylek z Rusocic.

Fot. Otto Link

Słoneczna pogoda przyspiesza
dojrzewanie zbóż

Rozpoczęły

(Inf. wł.). Słoneczna, upalna
pogoda wydatnie przyspiesza
dojrzewanie zbóż, co w konsek­
wencji powoduje spiętrzenie
prac polowych. Do dzisiejszego
dnia na glebach lekkich skoszo­
no i częściowo wymlócono rze-

się omłoty

pak oraz jęczmień ozimy, w tych
samych rejonach trwają już in­
tensywne prace przy sprzęcie
żyta, a za kilka dni dojrzeje
pszenica i owies, które również
trzeba będzie szybko zebrać.
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Napad na ambasadę iracką w Paryżu
Terroryści poddali się policji £ Są zabici i ranni

PARYŻ (PAP). W poniedzia­
łek rano dwóch uzbrojonych o-

sobników wtargnęło do ambasa­
dy Iraku w Paryżu, gdzie się
zabarykadowali. Według infor­
macji policji, przetrzymują oni

jako zakładników kilku praco­
wników ambasady.

Według pierwszych informa­
cji, do ambasady wtargnęło
trzech mężczyzn, Osoby znajdu­
jące się w tym czasie w pobli­
żu budynku ambasady słyszały
strzały i wybuch. Jeden z na­
pastników — jak się wydaje —

wkrótce po strzałach uciekł.
Policja znalazła w pobliżu na

chodniku porzuconą broń. Cała
dzielnic* został* obsadzon*

przez wzmocnione siły policyj­
ne. Według oświadczenia przed­
stawiciela '

policji, nawiązanie
kontaktu z terrorystami jest na

razie niemożliwe.

Według relacji jednego z pra­
cowników ambasady, któremu
udało się wydostać z gmachu po
strzelaninie, przebieg wydarzeń
był następujący: około godz.
10.00 do ambasady weszło
trzech mężczyzn. Jeden oświad­
czył, że ma sprawę do attachatu

wojskowego, znajdującego się
na drugim piętrze. Wraz z nim
udał się tam jeden z jego to­
warzyszy, a drugi pozostał w

hallu I zaczął na oślep strzelać,
* potem uciekł. Co najmniej

dwie osoby zostały ciężko ran­
ne. Za uciekającym terrorystą
rzucił się w pościg inny praco­
wnik ambasady. Zdaniem
świadka wydarzeń, napastnicy
nie są Europejczykami.

W związku, z napadem służba
ochrony międzynarodowego lot­
niska Orły została postawiona
w stan pogotowia. Równocześ­
nie wzmocniono liczbę funkcjo­
nariuszy cywilnych i munduro­
wych w różnych punktach por­
tu lotniczego, a także patrole
uliczne. Według źródeł policyj­
nych, w dwie i pół godziny po
zatrzymaniu 5 zakładników

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Trzecia roczno

podpisania Aktu

Końcowego KBWE

w Helsinkach
MOSKWA (PAP). Wydział

Prasy Ministerstwa Spraw
Zagranicznych ZSRR zorga­
nizował 31 lipca konferencję
prasową poświęconą trzeciej
rocznicy podpisania w Hel­
sinkach Aktu Końcowego
Konferencji Bezpieczeństwa i

Współpracy w Europie. W

spotkaniu z dziennikarzami
radzieckimi i korespondenta­
mi zagranicznymi akredyto­
wanymi w Moskwie uczest­
niczyli: wiceminister spraw
zagranicznych Związku Ra­
dzieckiego Anatolij Kowa­
lów i kierownik WydziMu
Informacji Międzynarodowej
KC KPZR Leonid Zamiatin.

Akt ten, podpisany przez
szefów państw i rządów 33
krajów europejskich oraz

USA i Kanadę — stwierdził
A. Kowalow — ma unikal­
ny i historyczny charakter
dla społeczeństw naszego
kontynentu żyjących i two­
rzących ponad 30 lat w wa­
runkach pokoju. Słuszność
zasad Aktu Końcowego po­
twierdziło życie, dali temu
także wyraz uczestnicy spot­
kania przedstawicieli sygna­
tariuszy Aktu w Belgradzie.

ZSRR wraz z krajami so­
cjalistycznymi w ostatnich
trzech latach nie szczędził
sił w praktycznej realizacji
tych zasad, rozumiejąc iż

postąp w odprężeniu mię­
dzynarodowym jest proce­
sem ciągłym. Niestety ten­
dencje te są hamowane w

wyniku ciągłych kampanii
sił wstecznych w Europie i
na świecie. przeciwstawiają­
cych się rozwijaniu stosun­
ków międzynarodowych w

duchu Helsinek. Świadczą o

tym m. in. inspirowane
przez te siły na Zachodzie

kampanie wymierzone prze­
ciwko Związkowi . Radziec­
kiemu i pozostałym krajom
socjalistycznym.

Z udziałem Józefa Tejchmy

KSR w dębicki
(Inf. wł.) Posiedzenie Konfe- i

rencji Samorządu Robotniczego
w Kombinacie Przemysłowo-
Rolnym ,,Igloopol” w Dębicy
miało charakter specyficzny
nie tylko dlatego, że było pierw­
szym w tym nowym organizmie
gospodarczym, który łączy wy­
twarzanie i przetwórstwo pło­
dów rolnych w jedną całość.
Dębicki kombinat grupujący
chłodnie w Dębicy, Dwikozach,
Rzeszowie, Krakowie i Tarno­
wie oraz zakłady budowlany i

metalowy jak również własne
gospodarstwo hodowlane legity­
muje się niespotykanym tem-

peni rozwoju. Świadczy o tym
choćby fakt, że wartość sprze­
daży uzyskana w I półroczu
wyniosła ponad 1 mld zł czyli
tyle samo co dwa lata wcześ­
niej w okresie całego roku. O
ponad połowę wzrosły (w po­
równaniu z poprzednim rokiem)
dostawy na rynek.

W obradach konferencji u-

częstniczyli: członek Biura Poli­
tycznego KC PZPR, wicepre­
mier Józef Tejchm*, sekretarz
KW PZPR w Tarnowie Zyg­

-22ŁSLTRYBUNA

„Wbrew społecznemu
interesowi^

Jeszcze raz zwracamy się do „Gazety” z prośbą o pomoc
w tej trudnej sprawie. Idzie o likwidację sklepu warzywni­
czego nr 117 Krakowskiej Spółdzielni Ogrodniczo-Pszczelar-
skiej, mieszczącego się w tzw. Małej Hali Targowej w Kra­
kowie. W „GP” pisano o tym dwukrotnie — efekt intericen-

cji jest zgoła odwrotny od zamierzonego. Po artykule red.
K. Dobosza pt. „Wbrew społecznemu interesowi" kierowni­
kowi sklepu nakazano — w przyspieszonym tempie — opróż­
nić lokal i oddać klucze. Na sklepie wisi wywieszka, infor­
mująca o likwidacji placówki i wyprzedaży towaru — my
zaś zostaliśmy zdani wyłącznie na targowisko, gdzie ceny
warzyw i owoców z dnia na dzień skaczą w górę...

Hala Targowa idzie do remontu. Niechże więc przynaj­
mniej będzie gwarancja, że po remoncie sklep warzywny
wróci na dawne miejsce, bądź też otrzyma odpowiednie po­
mieszczenie w sąsiedztwie. Tego wymaga interes wszystkich
mieszkańców Grzegórzek.

V Komitet Osiedlowy „Grzegórzki”.

u „IgloopoliT
munt Hudeczek, wicewojewoda
tarnowski Franciszek Rachwał,
przewodniczący WRZZ Tadeusz
Gruszecki i I sekretarz KM
PZPR w Dębicy Stanisław Mro­
czek.

W czasie dyskusji obok sa­
tysfakcji z widomych rezulta­
tów dobrego gospodarowania w

kombinacie, wskazywano na

spore możliwości intensyfikacji
produkcji. Niepokoi m. in. zbyt
duża absencja chorobowa, nad­
mierna ilość godzin nadliczbo­
wych jak również kłopoty z

zaopatrzeniem w surowce. Wa­
żnym postulatem na najbliższą
przyszłość jest również wpro­
wadzenie nowoczesnych urzą­
dzeń i automatów, które zastą­
pią ludzi w ciężkich, trudnych
pracach. Na niezwykle istotny
problem zwrócił uwagę dyrek­
tor naczelny kombinatu Edward
Brzostowski wskazując na per­
manentne kłopoty z dostawami

opakowań. Powstaje sytuacja
paradoksalna: chłodnie posia­
dające drogie automaty do pa­
kowania; muszą z nich rezyg­
nować i np. do pakowania mię­

sa kulinarnego zatrudnia! jak
dawniej ludzi, bo brakuje pa­
pieru pergaminowego...

Do czego kombinat będzie
zdążać w drugim półroczu?
Wyprodukuje m. in. prawie 20
tys. ton mrożonej żywności, w

tym nowości: knedle z nadzie­
niem ruskim, krokiety z kapu­
stą, flaki z pulpetami, lody ko­
kosowe z truskawkami 1 gu­
lasz węgierski. Podjęte zostaną
działania zmierzające do dalszej
poprawy warunków socjalnych,
wykorzystania czasu pracy i

racjonalnej gospodarki surow­
cami.

Zabierając głos, Józef Tejch­
ma mówił o znaczeniu samo­
rządu robotniczego w życiu za­
kładów, w urzeczywistnianiu
demokracji socjalistycznej. Wi­
cepremier wysoko ocenił także
działalność dębickiego kombina­
tu zwłaszcza w dziedzinie po­
większania asortymentów pro­
dukowanych wyrobów i dbałoś­
ci o sprawy socjalne, warunki
pracy i wypoczynku załogi.
Wyraził też nadzieję że załoga
(DOKOŃCZENIE NA STR. J)

Dh Marek Sto­
czek przekazał
nam kolejne re­
lacje z obozowi­

ska krakowskich zuchów i harcerzy w Jasień-

czyku koło Muszyny.
„KORCZAK WSROD NAS”. Spośród uczestni­

ków zgrupowania wybrano grupę organizatorów
sesji poświęconej J. Korczakowi. Przedstawione
referaty wzbogaciły naszą wiedzę o życiu, twór­
czości i postawie tego wielkiego pedagoga, który
ponad wszystko stawiał dobro dziecka. Po za­
kończeniu części oficjalnej przyłączyli się do nas

pionierzy z Czechosłowacji i NRD, którzy razem,
z nami brali udział w błyskawicznym konkursie

piosenki i rysunku o tematyce dziecięcej.
Cała młodzież świata wysłała swoich delega­

tów na Festiwal Młodzieży i Studentów w Ha­
wanie. Także i « nas w Jasieńczyku miał miej­
sce FESTIWAL RADOŚCI I UŚMIECHU. Polskie
zuchy i harcerze wraz ze swymi rówieśnikami
z Bratysławy i Lipska przedstazoili zwyczaje na­
rodów różnych stron świata. Byli tu Włosi, Mu­
rzyni z Konga, Grecy, Indianie i kadra w stro­
jach Hiszpanów. Obowiązkiem każdej „grupy
narodowej” było zaprezentowanie zwyczajów

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Nagroda specjalna

prezesa Rady Ministrów

dla twórców tłoczni w FSO
WARSZAWA (PAP). 31 lipca prezes Rady Mi­

nistrów Piotr Jaroszewicz przyjął grupę pra­
cowników Fabryki Samochodów Osobowych w

Warszawie,, projektantów biur projektowo-tech-
nologicznych „Motoprojekt” i „Bistyp" oraz

przedstawicieli przedsiębiorstw; „Beton-Stal”,
„Mostostal”, „Elektromontaż” i „Chemoinstlal”
szczególnie zasłużonych w projektowaniu, bu­
dowie i uruchomieniu zakładu tłoczni blach ka-
roseryjnych w FSO na Żeraniu.

W uroczystości uczestniczyli wicepremierzy
Kazimierz Secomskt i Tadeusz Wrzaszczyk.

Zespół twórców tłoczni otrzymał zespołowy na­
grodę apecjalną prezesa Rady Ministrów za o-

pracowanle kompleksowego projektu i urucho­
mieni* tłoczni blach karoseryjnych w FSO na

Żeraniu.

F. Castro

, przyjął
J. SzydlakaV
HAWANA (PAP). Polska

delegacja partyjno-rządow*
pod przewodnictwem członk*
Biura Politycznego KC PZPR,

wicepremiera Jana Szydla­
ka, która uczestniczyła w

obchodach święta narodowe­
go Kuby — 25. rocznicy ataku
na koszary Moncada — przy­
jęta została w Hawanie prze*
I sekretarza KC KP Kuby,
przewodniczącego Rady Pań­
stwa, premiera Fidela Castro.

Spotkanie przebiegło w ser­
decznej, braterskiej atmosfe­
rze.

Premier Syrii zwiedził

polską ekspozycję
u targach w Damaszku

DAMASZEK (PAP). Pre­
mier Syrii Mohammed AU
•1-Halabl zwiedzi! kolektyw­
ną ekspozycję dwunastu pol­
skich przedsiębiorstw handlu
zagranicznego na międzyna­
rodowych targach w Da­
maszku. Gość Interesował się
■właszcza polskimi obrabiar­
kami do metali oraz ekspo­
zycją taboru kolejowego 1
■tatków.

Święto narodowe

Konfederacji
Szwajcarskiej

WARSZAWA (PAP). Z o-

kazji świąt* narodowego
Konfederacji Szwajcarskiej,
przypadającego w dniu

_

1
sierpnia, przewodniczący Ra­
dy Państwa Henryk Jabłoń­
ski wystosował depeszą gra­
tulacyjną do prezydenta Kon­
federacji Szwajcarskiej Willi
Ritscharda.

Strajk kontrolerów
lotów we Francji
PARYŻ (PAP). StraJlt

francuskich kontrolerów lo­
tów, którzy od ub. tygodnia
pracują „ściśle według obo­
wiązujących przepisów” spo­
wodował ogromne zamiesza­
nie na wielu lotniskach za­
chodnioeuropejskich, zwłasz­
cza we Francji, Hiszpanii,
Portugalii 1 W. Brytanii. Ta
trudna, a czasem nawet dra­
matyczna sytuacja, utrzyma
się co najmniej do środy,
kiedy ma się odbyć zapowie­
dziane spotkanie przedstawi­
cieli pięciu central związko­
wych, grupujących kontrole­
rów lotów.

Kontrolerzy lotów prokla­
mowali swą akcję strajkową
domagając się poprawy wa­
runków bytu, a zwłaszcza
pracy, która jest wyjątkowo
trudną 1 nerwowa, zwłaszcza
w okresie wakacyjnych 1
świątecznych przeciążeń lot­
nisk.

Francuscy kontrolerzy lo­
tów uważają, te zaplecze te-
chniozne na lotniskach nie
odpowiada rosnącym potrze­
bom. >

Wskutek „pracy ściśle we­
dług przepisów” 2.500 kon­
trolerów lotów z Francji —

opóźnienia lądowań i startów
samolotów sięgały przeclę-.
tnie 20 godzin.

Radziecki Cyrk z wizytą w Wieliczce

Artyści areny — dzieciom
(Inf. wł.). Przebywający w

Krakowie od kilkunastu dni Ra­
dziecki Cyrk cieszy się dużą i w

pełni zasłużoną popularnością.
Bo też i jest co oglądać. Wyso­
ki poziom artystyczny programu
— ekwilibrystyka, taniec na li­
nie, żonglerka, tresura zwierząt
i in. — zachwyca nie tylko naj­
młodszych widzów. Artyści po­
zostaną w naszym mieście jesz­
cze do końca sierpnia, potem
udają się do Warszawy, gdzie
będą występować jeszcze dwa
miesiące.

W dniu wczorajszym 56-osobo-
wą grupę radzieckich artystów
areny gościła Wieliczka. Zwie­
dzili oni Kopalnię Soli, wystąpi­
li także z częścią swojego boga­
tego programu bezpłatnie dla
120-dzieci przebywających na

leczeniu w Sanatorium w ko­
palni. Na głębokości 124 m, w

komorze „Warszawa” mali wi­
dzowie podziwiali popisy ekwi-

librysty Jurij* Jermołowa, źon-
glerkę Ludmiłę Baranową, ilu-
zjonistkę Natalię Rubanową,
program z „lalką” pod kierow­

nictwem Antona Abadżana.
Wiele radości dostarczyli dzie­
ciom clowni Wiktor Roszczin i

Oleg Piotrow. (Iw)

Cezar na wakacjach,..
(Inf. wł.) Trzy tygodnie temu w podróży do

Suwałk spotkaliśmy dwumiesięcznego lwa. Je­
chał na wakacje nad jeziora z grupką młodzie­
ży z Krakowa. Przy okazji dowiedzieliśmy się
że jada „Bebiko 1” a na „Bebiko 2” jest uczu­
lony, lubi wiklinowy koszyk i nie lubi z niego
za często wyglądać...

Cezar urodził się 22 maja br. Jego matka,
czteroletnia Gracja odrzuciła miot — trzy lwy.
„

— Niestety — mówi nam asystent Działu

Drapieżnych krakowskiego ZOO Aleksander
Niweliński — „Gracja” sama urodziła się w ZOO,
wychowywana na butelce, nie ma uczuć macie­
rzyńskich. Dzieci jej siostry Gamy, urodzonych
w noc Sylwestrową nie udało się nam odrato­
wać. Szkopuł w tym, że w pierwszych godzinach
życia — małe lwy ssąc matkę otrzymują dużą
dawkę ciał odpornościowych — koniecznych do
przetrzymywania różnych infekcji. Dzieci Gra­
cji dawki tej nie otrzymały. Spośród trzech
lwiątek urodzonych w maju źyje tylko Cezar.
Na razie wzięła go na wychowanie pracownica
naszego ZOO Anna Szumna. Oczywiście jest to

możliwe dopóki Cezar pije mleko a z mięs jada
tylko ekstrakt z gołębia. Gdy domagać się będzie

9 kg mięsa dziennie wróci do ZOO...
Za kilka miesięcy Cezar stanie się dużą atrak­

cją krakowskiego ZOO a tymczasem odpoczywa
na Pojezierzu Augustowskim... (ar)
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Posiedzenie Komitetu do spraw
Zagospodarowania Wisły
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Siatkarze na parkiecie hali Hutnika

Uniwersytet
Jagielloński

dla UNESCO
Już po raz 10. Uniwersytet

Jagielloński zorganizował
lyirs dla nauczycieli szkół

stowarzyszonych w UNESCO.
W tegorocznym kursie prze­
prowadzanym pod patrona­
tem polskiego komitetu d/s
UNESCO bierze udział ok. 20
osób z krajów europejskich.
Bogaty jest program imprez
wchodzących w skład kursu.
Podkreślają one dorobek kul­
tury polskiej i jej wkład w

kulturę światową oraz miej­
sce naszego kraju w świecie.

Uczestnicy kursu zapoznają
się z ośrodkami turystyczny­
mi Polski, m. in. zwiedzą
Kraków, Nowy Sącz, Zako­
pane, Łańcut, Sandomierz,
Kazimierz nad Wisłą, Puła­
wy, Lublin oraz Warszawę.
Wysłuchają wielu interesują­
cych wykładów, których
autorami będą m. in. znani
polscy naukowcy.

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
podjąć żadne poprzednie pokole­
nie i którego realizacja stała
się możliwa dopiero W Polsce
socjalistycznej.

Przewodniczący komitetu wi­
cepremier prof. Kazimierz Se-

- comski omówił główne kierunki
2 działania tego nowo powołanego
~ organu. Najpilniejszym zadaniem
~ jest — stwierdził mówca —

— sformułowanie rozwiniętego pro-
33 gramu zagospodarowania i wy-
~ korzystania Wisły. Program ten
~ stanie się integralną częścią
~ perspektywicznego planu społe-
S czno-gospodarczego rozwoju i
2 przestrzennego zagospodarowa-
~ nia kraju.
“ W dyskusji zabierali
33 Leon Kłonica — minister
~ nictwa; prof. Stanisław
2 czycki — przewodniczący
“ mitetu Przestrzennego Zagospo-
~ darowania Kraju PAN; Andrzej
33 Szozda — minister energetyki i
“

energii atomowej; Mieczysław
33 Zajfryd — minister komunika-
S cji; Zdzisław Drozd — I zastęp­
uj ca ministra administracji, gospo-
33 darki terenowej i ochrony śro-
“j dowiska; Ryszatd Jasiński —

S kierownik Ministerstwa Budow-
nictwa. i Przemysłu Materiałów

Si Budowlanych; Tomasz Biernacki
"

— podsekretarz stanu w Mini-

głos:,
rol-

Lesz-
Ko-

Tatry toną w śmieciach

Rejon Świnicy w pobliżu
Kasprowego Wierchu w Ta­
trach, zaczyna przypominać
śmietnisko. Wszędzie ponie­
wierają się puszki po kon­
serwach i śokach, flaszki, pa­
piery i resztki jedzenia. Po­
dobnie jest w rejonie Mor­
skiego Oka. a także na in­
nych bardziej popularnych
szlakach tatrzańskich.

. Dyrektor Tatrzańskiego
pRrku . Narodowego Leon
Niedzielski informując o tym
na półmetku sezonu letniego,
wspomniał również, że tury­
ści bardzo' często naruszają
obszary ścisłych rezerwatów

przyrody. Tatry nawiedziła
plaga poszukiwaczy grzybów,
malin i Jagód, a tymczasem
— jak wiadomo, na terenach
wszystkich parków narodo­
wych w naszym kraju — nie
wolno niczego zrywać ani
zbierać.

Strażnicy TPN oraz służba
leśna nie są w stanie upilno­
wać tysięcznych rzesz tury-
stów, którzy każdego dnia '■jj
maszerują po Tatrach.

Niestety, tak powszechne i "

uznane hasło -o potrzebie o- 33
ąhrony przyrody nie dotarło S

jeszcze dó-wszystkich odwie- 3S
dzających najpiękniejsze za- S

kątki, kraju. 3£

sterstwie Nauki, Szkolnictwa

Wyższego i Techniki.

W toku posiedzenia wskazy­
wano, że przygotowywany pro­
gram powinien zmierzać do
zwiększenia integrującej roli
Wjsły, jako głównej osi układu
ekonomicznego kraju. Nadrzęd­
nym celem programu musi być
poprawa jakości jej wód dla
potrzeb ludności oraz rolnictwa
i przemysłu. Przez budowę
zbiorników wodnych należy
ujarzmić wódy Wisły na całej
jęj długości, a także jej dopły­
wów, dzięki czemu uzyska się
możliwość efektywnego zapobie­
gania klęskom powodzi, a jed­
nocześnie możliwość tworzenia
zapasów wody, pozwalających
na regulowanie stanu rzeki w

ciągu całego roku.

SKŁAD KOMITETU RADY
MINISTRÓW DO SPRAW ZA­
GOSPODAROWANIA WISŁY:

Przewodniczący komitetu: Ka­
zimierz Secomski — wiceprezes
Rady Ministrów. W pracach ko­
mitetu uczestniczą stale: Zbi­
gniew Zieliński — członek Se­
kretariatu KC, kierownik Wy­
działu Przemysłu Ciężkiego,
Transportu 1 Budownictwa KC
PZPR; Jerzy Wojtecki — kie­
rownik Wydziału Rolnego i

Gospodarki Żywnościowej KC
PZPR. Członkowie komitetu:
Andrzej Karpiński — zastępca
przewodniczącego Komisji Pla­
nowania przy Radzie Ministrów;
Maria Milczarek — minister ad­
ministracji, gospodarki tereno­
wej i ochrony środowiska;
Adam Glazur — minister bu­
downictwa i przemysłu materia­
łów
Szozda

energii
siei —

czysław Zajfryd — minister ko­
munikacji; Leon Kłonica — mi­
nister rolnictwa; Jerzy Bafia —

minister sprawiedliwości; peł­
nomocnik rządu do spraw za­
gospodarowania Wisły; Jan Ka­
czmarek — sekretarz naukowy
Polskiej Akademii Nauk; Teresa

Andrzejewska — przewodniczą­
ca Głównego Komitetu Turysty­
ki; Tomasz Biernacki — podse­
kretarz- stanu w Ministerstwie
Nauki, Szkolnictwa Wyższego i
Techniki; Tadeusz Tuczapski —

wiceminister obrony narodowej;
Jerzy Majewski — prezydent
miasta stołecznego Warszawy;
Edward Barszcz — prezydent
miasta Krakowa; Józef Łabu-
dek — wojewoda bielski; Ed­
mund Lehman — wojewoda
bydgoski; Leszek Lorbiecki —

budowlanych; Andrzej
— minister energetyki i

atomowej; Henryk Ki-
minister finansów; Mie-

wojewoda elbląski; Henryk Sli-
wowski — wojewoda gdański;
Zdzisław Legomski — wojewo­
da katowicki; Józef Stański —

wojewoda kielecki; Mieczysław
Stępień — wojewoda lubelski;
Karol Gawłowski — wojewoda
płocki; Roman Maćkowski —

wojewoda radomski; Bolesław
Rek — wojewoda rzeszowski;
Zofia Grzebisz-Nowicka — wo­
jewoda siedlecki; Władysław
Bobek — wojewoda tarnobrzes­
ki; Jan Sokołowski — wojewo­
da tarnowski; Jan Przytarski —

wojewoda toruński; Edward Do­
bija — wojewoda włocławski;
Zdzisław Kaczmarek — prze­
wodniczący Komitetu Gospodar­
ki Wodnej Polskiej Akademii
Nauk; Stanisław Leszczycki —

przewodniczący Komitetu Prze­
strzennego Zagospodarowania
Kraju Polskiej Akademii Nauk;
Krzysztof Trębaczkicwicz — prze­
wodniczący Rady Głównej Fede­
racji Socjalistycznych Związków
Młodzieży Polskiej; Zdzisław
Smoręda — prezes Zarządu
Głównego Stowarzyszenia Inży­
nierów i Techników Wodnych i

Melioracyjnych; Wiesław Cie­
sielski — przewodniczący komi­
tetu naukowo-technicznego Na­
czelnej Organizacji Technicznej
do spraw gospodarki wodnej.

Przemówienie Piotra Jaroszewicza

p

Zwycięstwo Polski nad Japonią 3:0
Siatkarze Japonii, którzy przebywali na tournee po CSRS,

po ostatnim meczu z reprezentacją tego kraju przegranym 1:3
(15:8, 16:18, 3:15, 11:15) przybyli do Polski na serią meczów z na­

szą drużyną reprezentacyjną. Pierwszy z nich odbył się wczo­
raj w Krakowie, na parkiecie hali Hutnika i zakończył się zwy­
cięstwem zespołu polskiego 3:0 (15:9, 15:6, 15:8).

miał

której

Już w pierwszym secie od sa­
mego początku Polacy wyraźnie
przeważali. Po kilkunastu minu­
tach gry nasi siatkarze prowa­
dzili już 8:0. Potem Japończycy
zaczęli odrabiać straty. Przy
stanie 14;5 zespół Polski

pierwszą piłkę setową,
nie wykorzystał podobnie jak i

następnych. Goście zdołali do­
prowadzić do stanu 14:9 i dopie­
ro 7 piłka setowa Polaków była
na miarę wygranej seta.

Drugi set drużyna Japonii za­
częła od prowadzenia 1:0, ale

potem powtórzyła się sytuacja z

pierwszego seta. Polacy prowa­
dzili 11:1, wreszcie 14:6 i wygra­
li mając czterokrotnie okazję do
zakończenia seta.

W trzecim secie przewaga na­
szych siatkarzy początkowo nie

była już tak wyraźna jak w po­
przednich. Potem jednak dopro­
wadziwszy do stanu 11:8 Polacy
nie dali sobie odebrać zwycię­
stwa w całym meczu.

Drużyna Japonii
mecz w składzie:
Kato, Oda, Tąnaka,
Nekoda, a na zmiany wchodzili

rozpoczęła
Maruyama,

Hanawa,

Nishimoto, Murakami, Shk
maoka, Morita, Tsujiai. A oto
skład drużyny Polski: Gawłow­
ski, Rybaczewski, Czaja, Bosek,
Karbarz, Stefański, Nalazek,
Kłos, Molenda, Drzyzga, Ciasz-
kiewicz.

Spotkanie sędziowali Polak

Buczyński i Japończyk Norio.
Trenerem zespołu Japonii jest
Nakamura, natomiast reprezen­
tacji Polski Jerzy Welcz, który
po meczu podkreślił bardzo do­
brą grę naszej drużyny, zwra­
cając jednak uwagę na. fakt, że

zespół musi nadrabiać grą kom­
binacyjną słabszy blok. Nie bu­
dzi natomiast zastrzeżeń kon­
dycja zawodników, którzy są
dobrze przygotowani.

Dzisiaj w hali Hutnika o godz.
18 kolejne spotkanie siatkarzy
Japonii i Polski. (w)

Remanenty piłkarskiej niedzieli

Ż dalekopisu
'

• (cas) AGENCJA TASS '

podaje z ośrodka kierowania
lotęrry,. ..że... kosmonauci W.
Kowalonok i A. Iwanczen-
kow wykonują zaplanowany
program badań i ekspery­
mentów naukowo-tephnicz-
nych na pokładzie zespołu
orbitalnego „Salut 6” —

„Sojuz 29” — „Progress 2”.
0 CYPRYJSKI sąd naj­

wyższy jednomyślnie odrzu­
cił 31 lipca apelację dwóch
Palestyńczyków, skazanych
na karą śmierci za zamor­
dowanie w lutym br. w Ni­
kozji znanego dziennikarza
egipskiego, redaktora naczel­
nego kairsklego „Al Ahram”
bliskiego przyjaciela pre­
zydenta Sadata — Jusufa
es-Sibai. Sąd postanowił, że

wyroki śmierci powinny zo­
stać wykonacie 22 sierpnia.

• W OSTATNICH dniach
znowu doszło do aktów ter­
roru politycznego w Turcji.
W niedzielę wieczorem w

Adanie, w czasie starcia
między grupami dwóch or­
ganizacji lewackich dwie o-

śoby zostały zabite, a pięć
odniosło rany.
• DOWÓDZTWO Irlandz­

kiej Armii Republikańskiej,
która odpowiedzialna jest za

terror w Irlandii Północnej
ostrzegło tąąd
przed kampanią zamachów
na terenie Anglii. Ostrzeże­
nie zawiera wywiad, jaki
jeden z przywódców tzw.

skrzydła tymczasowych IRA
udzielił irlandzkiemu perio­
dykowi „Magill”.

0 40 OSÓB zmarło na

skutek udaru słonecznego w

egipskiej prowincji Kena.

Słupek rtęci w ostatnich
dniach wskazywał 45 st. C
w cieniu.

0 W PONIEDZIAŁEK w

redakcji dziennika „Morning
Star”, organu Komunistycz­
nej Partii W. Brytanii, eks­
plodowała bomba w prze­
syłce pocztowej. Wybuch ra­
nił jedną z sekretarek. Tego
samego dnia inną podobną
przesyłkę z bombą dostar­
czono do księgarni „Collets”,
specjalizującej się w wy­
dawnictwach skrajnej lewi­
cy. Na razie żadna organiza­
cja terrorystyczna nie przy­
znała się do zamachów.

mninninmnHninnmirn

brytyjski

POGODA
PROGNOZA DLA POLSKI

POŁUDNIOWEJ: Zachmu­
rzenie małe i umiarkowane,
w rejonach górskich po po­
łudniu lókalnie burze. Tem­
peratura maksymalna w

dzień od 25 dp 29 st., mini­
malna nocą od 10 do 14 st.

Wysoko w Tatrach tempera­
turaod15st.Wdzieńdo8
et. W nócy. Wiatry słabe 1
umiarkowane, południowo-
wschodnie i wschodnie.

ORIENTACYJNA PROG­
NOZA NA NASTĘPNĄ DO­
RĘ: Bez większych zmian.

j,3,3,4,B.6

e

Szanowni towarzysze!
rzyjąta w wyniku obrad XII Plenum KC PZPR na wnio­
sek I sekretarza KC, towarzysza Edwarda Gierka, uch-
wała w sprawie zagospodarowania Wisły jest aktem o

znaczeniu historycznym. Podjęła ona problem bliski ser­
cu każdego Polaka, który ma wielkie znaczenie społecz­
no-gospodarcze, spełnia ona marzenia wielu pokoleń świa-

1 tłych obywateli kraju, których nurtowała myśl o nadaniu Wiśle
; właściwej roli w służbie narodu. Podejmujemy to Wielkie ogól-
! nonarodowe dzieło w 60. rocznicę odzyskania naszego niepodle-
■głego bytu państwowego. Jest to dzieło, którego na tak wielką

! skalę nie mogło podjąć żadne poprzednie pokolenie i którego
■realizacja możliwa jest dopiero w socjalistycznej Polsce.
! Woda jako jeden z niezastąpionych zasobów naturalnych jest
; nieodzownym czynnikiem życia, warunkiem rozwoju rolnictwa,
! podstawowym surowcem dla wielu dziedzin gospodarki, prze-
; mysłu i transportu oraz zasadniczym elementem w kształtowa-
! niu środowiska. W naszym kraju ma ona szczególnie istotne
i znaczenie, ponieważ obszar Polski nie należy do zasobnych w

i wodę.
; Pod względem ogólnej ilości zasobów wodnych znajdujemy się
: wśród krajów europejskich na dalekim miejscu. Wskaźnik za-

; sobności w wodę wynosi u nas w przeliczeniu na jednego miesz-
; kańca zaledwie ok. 1700 m» w ciągu roku, podczas gdy prze-
; ciętnie w całej Europie kształtuje się na poziomie 4.800 mł.
I Zapotrzebowanie na wodę w Polsce szybko rośnie, głównie w
‘

wyniku postępującego uprzemysłowienia, kraju, upowszechnia-
! nia systemów .wodociągowych i podnoszenia standardu, wypo-
; sażenia mieszkań w instalacje sanitarne, a także na skutek
'

niezbędnej intensyfikacji produkcji rolnej.
Ocenia się, że łączne zapotrzebowanie na wodę w gospodarce

wzrośnie z około 13 mld m> w reku 1975 do około 17 mld
m’ w .roku 1980 i do.ponad 29 mld.ml w roku 1990.

Z zestawienia zasobów i potrzeb wodnych kraju wynika, że
j już obecnie wielkość zapotrzebowania wynosi około 50 proc.
I całkowitej ilości wody, jaka może w roku suchym spłynąć z

; całego terytorium kraju, a w 1990 roku osiągnie prawie 100 proc,
i tej ilości.

Użytkowanie
zasobów wodnych w Polsce będzie się zatem

odbywać w warunkach narastających napięć, powodowa­
nych szybko wzrastającym zapotrzebowaniem na wodę i

zmiennością procesów hydrometeorologicznych, a tym samym
; znaczną zmiennością zasobów wodnych zarówno w przestrzeni,
i jak i w czasie.

Już obecnie, niekorzystne rozmieszczenie zasobów wody, w

. stosunku do jej użytkowników powoduje, że szereg regionów
kraju, zwłaszcza najsilniej uprzemysłowionych 1 zurbanizowa-

■nych, zagrożonych jest występowaniem deficytów wody w okre­
sach suchych. ■ i

Trudności w zaopatrzeniu w wodę pogłębia nieodpowiednia
jej jakość, zwłaszcza wód powierzchniowych. Prawie 25 proc,
długości naszych rzek, posiadających istotne znaczenie gospodar­
cze jest nadmiernie zanieczyszczone. Powoduje to, że dla zao­
patrywania w wodę szeregu zakładów oraz dużych aglomeracji
miejskich trzeba sięgać po stosunkowo oddalone źródła wody.
W celu zmniejszenia zagrożeń i maksymalnego łagodzenia za­
rysowujących się nacięć należy szukać rozwiązania proble­
mów związanych z kształtowaniem i użytkowaniem zasobów

wodnych w dwóch zasadniczych płaszczyznach działania.
Pierwsza z nich dotyczy działalności inwestycyjnej, związa­

nej ze zwiększaniem objętości dyspozycyjnych zasobów wod-
'

nych, ich przemieszczaniem z rejonów o nadmiernej ilości wo­
dy do obszarów deficytowych, oczyszczaniem ścieków, a także
wprowadzania zasad racjonalnego zużycia Wody, przede wszyst­
kim w wyniku porządkowania gospodarki wodnej w przemyśle.

Prace w tej dziedzinie zostały już podjęte na szerszą skalę
w ramach zatwierdzonego przez rząd programu gospodarki wo-

! dnej na lata 1976—1980 oraz podstawowych kierunków jej per-
i spektywiczncgo rozwoju dó roku 2000.

" i11■'1 . ..... ■'■■■.................................. ...... ..........

W na ambasado Ma w Paryżu
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przez terrorystów nie nawiąza­
no z nimi żadnego kontaktu.

Ambasador Iraku, Mundhir
Tawfik al-Wandawi, oświad­
czył, że jeśli to będzie koniecz­
ne, wyrazi zgodę na wkrocze­
nie policji francuskiej na teren

ambasady.
W siedzibie Ligi Arabskiej w

Paryżu odbyło się w poniedzia­
łek po południu spotkanie sze­
fów misji dyplomatycznych 7

krajów arabskich we Francji
oraz przedstawiciela OWP. U-

czestniczą w nim ambasadorzy
Syrii, Maroka, Zjednoczonych
Emiratów Arabskich, Egiptu,
Jemenu Północnego, Bahrajnu,
charge d’affaires Sudanu i

przedstawiciel OWP. Jak o-

iwiadczył rzecznik Ligi, spotka­
nie
mi
dał

gi
się
podjąć negocjacje z terrorysta­
mi. Pierwszym celem rozmów

jest uzyskanie zgody na wej­
ście do ambasady lekarza, któ-

ma związek z wydarzenio­
wy ambasadzie irackiej.

on, że przedstawiciel
Arabskiej w Paryżu
do ambasady irackiej,

Do-
Li-

udał

by

'

ry zająłby się dwoma ciężko
rannymi zakładnikami.

W wyniku negocjacji terrory­
ści uwolnili jednego ze swych
zakładników.

Jak wynika z informacji, na­
pływających z Paryża, dwaj
terroryści, którzy wtargnęli do
ambasady irackiej poddali się
policji po krótkiej strzelaninie.
Terroryści przetrzymywali po­
czątkowo pięciu, a potem po u-

wolnieniu jednego, czterech za­
kładników. Wszyscy zakładnicy
zostali uwolnieni. Zamachowcy
posiadali paszporty irackie.

W wyniku strzeląnlny jeden
policjant francuski i
Irakijczyk zostali zabici. Rany
odniósł inny policjant oraz jeden
z zamachowców. Z miejsca star­
cia napływają niejasne informa­
cje co do roli, jaką odegrała
służba ochrony ambasady. A-

gencja France Presse podała, że

jeden z członków tej służby pod­
czas wymiany ognia zastrzelił
policjanta francuskiego. Został
on aresztowany przez policję
wraz z innym członkiem tej
służby.

Tow. Adamowi GLAZUROWI

jeden

Ministrowi Budownictwa i Przemysłu Materiałów Budo­
wlanych, składamy wyrazy najgłębszego współczucia
z powodu tragicznej śmierci Żony.

KIEROWNICTWO, ORGANIZACJA PARTYJNA,
RADA ZAKŁADOWA I PRACOWNICY

ZJEDNOCZENIA BUDOWNICTWA
PRZEMYSŁOWEGO „POŁUDNIE”

W dalszych pracach nad kompleksowym zagospodarowaniem
naszych zasobów wodnych kluczowe miejsce zajmie rzeka Wi­
sła i jej dopływy. Gromadząc ok. 55 proc, zasobów wód powie­
rzchniowych kraju, posiada ona najlepsze potencjalne warunki
pełnienia funkcji podstawowego źródła zaopatrzenia w wodę
gospodarki, a szczególnie rolnictwa, ludności i przemysłu. Już
obecnie 60 proc, ogólnokrajowych potrzeb wodnych pokrywane
jest z wód dorzecza Wisły, a 35 proc, bezpośrednio z tej rzeki.

Dzięki zagospodarowaniu Wisły zostanie przywróconych rol­
nictwu wiele tysięcy hektarów ziemi, które w obecnym stanie
nie nadają się do użytkowania rolniczego.

Nie
bez znaczenia jest również stworzenie z Wisły nowo­

czesnej drogi wodnej, integrującej znaczną część kraju i

umożliwiającej odciążenie innych rodzajów transportu.
Ocenia się, te w wyniku zabudowy Wisły i stworzenia z niej
pełnosprawnej drogi wodnej osiągnięta zostanie możliwość prze­
wiezienia 110 min ten ładunków rocznie, wobec ok. 20 min ton

przewożonych obecnie wszystkimi istniejącymi szlakami wod­
nymi kraju.

Równie ważne Jest wykorzystanie wód rzeki Wisły dla celów

energetycznych. Istnieje możliwość uzyskania z tego źródła pra­
wie 6 miliardów kilowatogodzin rocznie energii elektrycznej, w

wyniku budowy elektrowni wodnych. Ocenia się, że energetycz­
ne wykorzystanie kaskady całej Wisły umożliwi uzyskanie
oszczędności węgla w ilości ok. 2,8 min ton rocznie, odciążając
tym samym w sposób istotny bilans paliwowo-energetyczny
kraju, a także transport.

Korzyści z tego wielkiego przedsięwzięcia dadzą się odczuć
również w sferze życia społecznego całego kraju. Zagospoda­
rowanie Wisły na całej Jej długości stworzy bowiem dogodne
warunki dla dalszej aktywizacji gospodarczej znacznych obsza­
rów kraju, zapewni szybszy rozwój gospodarki rolnej, nada
wreszcie przyległym do zbiorników wodnych terenom walory
miejsc rekreacji i wypoczynku.

Druga płaszczyzna oddziaływania dotyczy bieżącego sterowa­
nia systemami wodno-gospodarczymi. W ogólnym ujęciu zada­
nie to polega na ustalaniu takiej polityki gromadzenia zaso­
bów wodnych, ich przemieszczania i rozdziału między użytkow­
ników, która prowadziłaby do optymalizacji, a więc do jak naj­
bardziej racjonalnego wykorzystywania posiadanych zasobów

wodnych.
Dotychczasowe doświadczenia oraz przeprowadzone analizy

jednoznacznie wskazują, że kluczem do rozwiązania gospodarki
wodnej w warunkach naszego kraju będzie również opanowa­
nie problemu ochrony wód przed zanieczyszczeniem.
Szanowni towarzysze!

Zgodnie z wypowiedzią towarzysza Edwarda Gierka na XII
Plenum KC „Kompleksowy program zagospodarowania Wisły
i rozwoju gospodarki wodnej ma być przygotowany i przedsta­
wiony VIII Zjazdowi naszej partii, jako Jedno z najważniejszych
zadań na najbliższe dziesięciolecia".

Pełna realizacja zabudowy Wisły wymagać będzie znacznych
środków materialnych i mobilizacji społecznej, dobrego
przygotowania naukowego, technicznego i organizacyjnego.

W organizacyjnym przygotowaniu rozwiązania tego wielkiego
problemu doniosła rola przypada powołanemu przez rząd Ko­
mitetowi Rady Ministrów do spraw Zagospodarowania Wisły,
który dziś Zebrał się na inauguracyjnym posiedzeniu.

Jestem przekonany, że przygotowany w ramach prac tego ko­
mitetu „Program realizacji w latach 1981—2000 zagospodarowa­
nia . Wisły” uwzględni w sposób kompleksowy wszystkie pod­
stawowe elementy gospodarki wodnej, określi wymagane prio­
rytety oraz niezbędne środki warunkujące sprawne i termino­
we wykonywanie tego wielkiego zadania.

Przewodnictwo Komitetu powierzyłem wiceprezesowi Rady
Ministrów, towarzyszowi profesorowi Kazimierzowi Secomskie-
mu.

Życząc Komitetowi Jak najowocniejszego wywiązania się z

trudnych, ale i zaszczytnych obowiązków, przekazuję dalsze

prowadzenie dzisiejszych obrad Jego przewodniczącemu.

Słoneczna pogoda przyspiesza
dojrzewanie zbóż
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Rozpoczęto też omłoty zbóż.

Są wsie i gminy, gdzie istnieje
długoletnia tradycja omłotów
na wspólnych klepiskach. Doty­
czy to głównie rejonów nadwi­
ślańskich w województwie miej­
skim krakowskim i tarnowskim.
W województwie miejskim spół­
dzielnie kółek rolniczych przy­
gotowały w tym
młocarnie,
zostanie
wspólnych klepiskach. Najwię­
cej z nich będzie pracowało w

rejonach, w których jest dużo
gospodarstw rozdrobnionych a

więc w okolicach Alwerni, na

obrzeżu Krakowa, w Krzeszo­
wicach, Niepołomicach, Koniu­
szy, a także w Czernichowie. 1

sezonie 332
z czego ponad 200
usytuowanych na

W tej ostatniej gminie, we

wsi Kamień zastaliśmy już czyn­
ne cd 5 dni wspólne klepisko.
— „Od rana do późnych godzin
nocnych, także w niedzielę,
trwają omłoty, które wykonuje
maszyna SKR-u w Czernichowie
— mówi prezes miejscowego
Kółka Rolniczego, MIECZY­
SŁAW MORAWSKI. Wczoraj w

godzinach południowych zboże
młóciła Wiktoria Łytek, a w ko­
lejności czekają już: Ludwik
Kuglin, Waleria Kuglin i inni.
W najbliższym czasie w Kamie­
niu podłączona zostanie druga
młocarnia, natomiast od naj­
bliższej środy na pola wyjedzie
kombajn „bizon", który oprócz
koszenia zboża będzie je równo­
cześnie młócił. (cm)

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 27 lipca 1978 r.

zmarł w wieku 63 lat

Klemens BARAŃSKI
długoletni dyrektor Państwowych Domów Dziecka w Kra­
kowie, odznaczony Odznaką „Przyjaciel Dziecka”, Złotą
Odznaką ZNP, odznaką 1000-Iecia Państwa Polskiego, Zło­
tą Odznaką „Za Pracę Społeczną dla Miasta Krakowa”,

Srebrnym i Złotym Krzyżem Zasługi.
W Zmarłym tracimy cenionego pracownik!, serdecznego

przyjaciela dzieci i kolegę.
Cześć Jego pamięci!

URZĄD DZIELNICOWY KRAKÓW-SrODMIESCIE,
WYDZIAŁ OŚWIATY I WYCHOWANIA,

DZIELNICOWA RADA ZAKŁADOWA ZNP

W ub. sobotę piłkarze warsza­
wskiej Polonii rozegrali pierw­
szy po dłuższej przerwie mecz

na własnym stadionie; został on

gruntownie odremontowany i

prezentuje się okazale. Może po­
mieścić 15 tys. widzów.

®
115 tys. widzów zgromadziły i-

nauguracyjne mecze I ligi. Naj­
większym zainteresowaniem cie­
szył się mecz w Krakowie, gdzie
zmagania Wisły z Ruchem oglą­
dało 30 tys. osób.

Cztery kolorowe kartki poka­
zali zawodnikom sędziowie w

pierwszej kolejce ligowych spot­
kań. Rudolf Wójtowicz otrzymał
czerwoną kartkę i opuścił boi­
sko. Albin Wira z Ruchu, Jan
Sobol z ŁKS i Krzysztof Surlit
z Widzewa ukarani zostali żół­
tymi kartkami.

®
Z uczestników Mundialu-?! nie

grali z różnych przyczyn m. in.
B. Masztaler, K. Deyna, W. Zmu­
da, J. Gorgoń.

Popisali się piłkarze Cracouii,
popisali się też organizatorzy
meczu. W przerwie spotkania
przygrywały kibicom popularne
„Andrusy", występujące tym
razem w pasiastych koszulkach,
podczas gdy piłkarze grali w...

niebieskich strojach. Na stadio­
nie działał nowy elektryczny ze­
gar, po strzeleniu czwartej
bramki cyferki dość długo nie

zapalały się, co jeden z kibiców
skomentował: nie liczyli, że atak
Craconii tak rozstrzela się...

Po sobotnim meczu Wisła ma

na swoim koncie już 1686 bra­
mek. Do jubileuszowej 1700
bramki brakuje już tylko 14 cel­
nych trafień. Warto przy tej o-

kazji przypomnieć, że 1300 gola
strzelił HENRYK MACULE-
WICZ w 1973 roku w czasie me­
czu Wisła — Gwardia Warszawa
(1:1), 1600 bramkę zdobył KA­
ZIMIERZ KMIECIK w 1976 ro­
ku w meczu Ruch — Wisła

(0:1).

Dobra jazda Polaków
w Wyścigu Dookoła Nadrenii

W poniedziałek kolarze startu­
jący w Wyścigu Dookoła Nad­
renii rozegrali VI etap podzielo­
ny na dwie części. Pierwsza pro­
wadziła z Wittlich do Nuerbur-

gring, liczyła 53,5 km i zakoń­
czyła się zwycięstwem kolarza

Szwajcarii Gilberta Gląusą. Po­
konał on ten dystans w czasie
1.25,24 wyprzedzając o 37 sek.
Polaka Jana Faltyna i o 47 sek.
Jo Maasa (Holandia). Stanisław

Kirpsza przybyŁ na metę ze

stratą 57 sek. do zwycięzcy na

9 miejscu, natomiast Tadeusz

Mytnik był 18 mając do zwy­
cięzcy także 57 sek. straty.

Drugi podetap i-ozegrany zo­
stał na 113,5 km trasie prowa­
dzącej z Nuerburgring do Bad
Neuenahr. W trakcie tego etapu
kolarze trzykrotnie pokonali tor

samochodowy w Neurburgring,
gdzie w sierpniu odbędą się
szosowe mistrzostwa świata. Na
mecie najszybszym okazał się
Jack Verbrugge (Holandia) uzy­
skując czas 2.51,11. Wyprzedził

Olimpiada
Los Angeles *84

chyba się odbędzie
Prezes Komitetu Olimpijskie­

go USA Robert Kane omówił z

merem Los Angeles Tomem,
Bradleyem zasady finansowania
letnich igrzysk olimpijskich
1984 roku, które mają odbyć
się w Los Angeles; Jak wynika
z listu skierowanego przez R.

Kane’a do MKO1. działacze o-

limpijscy USA gotowi są wziąć
pełną odpowiedzialność finan-

Turcy rywalami Polaków

w turnieju UEFA

W zurychskim hotelu „Atlan-
tis” odbyło się wczoraj losowa­
nie eliminacji piłkarskiego tur­
nieju UEFA juniorów, którego
finały odbędą się w dniach 24

maja — 2 czerwca 1979 r. w

Austrii. O miejsce w finałowej
szesnastce walczyć będą 32 ze­
społy, podzielone na 15' grup.
Ich zwycięzcy oraz gospodarz
finałowej rozgrywki — Austria
— rywalizować będą w turnieju
finałowym.

Turniej kręglarski
Ognisko TKKF Asklepios zor­

ganizowało turniej kręglarski
dla niestowarzyszonych. Wśród

go

on na finiszu współtowarzysza
ucieczki — Stefena Muttera. Ja­
ko trzeci, najszybszy kolarz w

peletonie,. minął linię mety
Krzysztof Sujka, tracąc do zwy­
cięzcy 2.13 min. Z tą samą stra­
tą przybyli, pozostali polscy ko­
larze. z wyjątkiem Janusza Po-
żaka, który ze stratą 11.33 min.
dó zwycięzcy uplasował się na

46 miejscu.
W klasyfikacji po 6 etapach

prowadzi De Rooy (Holandia) -r-.

23.34,29 wyprzedzając o 38 sek.
Trinklera (Szwajcaria) i Weibla
(RFN) o 1.46 min. Polscy kolą;
rze zajmują następujące miej­
sca: 15. Mytnik — 6.42 min., 18.
Faltyn — 7.18 min., 22. Kirpsza
— 21.17 min., 23. Sujka — 22.51
min., 32. Michalak — 33.51 min.,
39. Pożak — 51.44 min. straty.

W klasyfikacji drużynowej
prowadzi Holandia — 70.46,38
przed RFN — 70.49,45 i Szwajca­
ria — 70.51,25. Polska zajmuje
5 lokatę — 71.06,32.

sową za igrzyska 1984 r. W wy­
padku deficytu, wszystkie zo­
bowiązania finansowe pokrył­
by Komitet Olimpijski USA.

W kołach zbliżonych do
MKO1. mówi się, że dzięki po­
mocy Komitetu Olimpijskiego
USA problem letniej olimpiady
1984 roku zostanie rozwiązany
pomyślnie. 21 sierpnia br. upły­
wa termin podpisania umowy
między MKO1. a władzami miej­
skimi Los Angeles w sprawie
igrzysk. MKO1. prawdopodobnie
skorzysta z propozycji R. Ka-
ne’a.

Reprezentacja Polski zmierzy
się w grupie 13 z Turcją. Jed­
na z tych dwóch drużyn uzy­
ska awans, o którym zadecydu­
ją dwa pojedynki. Turcja nie

jest, wbrew pozorom, łatwym
przeciwnikiem. W tym roku
„Orliki” miały okazję się o tym
przekonać. W finale poprzed­
niego turnieju UEFA, w Polsce,
Turcja
pie, co

Anglia,
cję nie

glikami i Hiszpanami młodzi

piłkarze . Turcji zanotowali re­
misy po 1:1...

grała w tej samej gru-
nasz zespół, Hiszpania i
„Orliki”, pokonały Tur-
bez trudu 2:1, a z An-

kobiet wygrała M, Cieszyńska
przed B. Górczak, a wśród męż­
czyzn — W. Piskorz przed A.
Migasem.
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kraju. Tak więc Włosi nieśli sznur z ble-UU

lizną i karmili wszystkich spaghetti oraz śpie­
wali na pół-Włoskie piosenki. Równie okazale

Przygotowania
do maratonu

po Ameryce Południowej
Dobiegają końca przygotowa­

nia do wielkiego samochodowe­
go rajdu po Ameryce Południo­
wej, który wyruszy o północy
17 sierpnia z Buencs Aires,
aby zakończyć się również w

stolicy Argentyny 24 września,
Do 24 lipca Automobilklub Ar­
gentyny (ACA), który organi­
zuje tę imprezę przy współpracy
z automobilklubami innych za­
interesowanych krajów, załat­
wił pozytywnie zgłoszenia 43
kierowców. Dalszych 35 zawod­
ników dopełnia jeszcze ostatnich
formalności związanych z ich u-

czestnictwem w tej wielkiej im­
prezie.

Wielkie zainteresowanie orga*
nizatorzy rajdu i tutejsi kibice
automobilizmu pr ywiązują do
udziału w rajdzie SOBIESŁA­
WA ZASADY, który swymi po­
przednimi udanymi występami
w rajdach organizowanych na

tym kontynencie zdobył ta
wielki rozgłos.

Trasa rajdu podzielona jest na

25 etapów, a kierowcy przejadą
szosami 10 krajów: Argentyny,
Urugwaju, Paragwaju, Brazylii,
Wenezueli, Kolumbii, Ekwado­
ru, Peru, Boliwii i Chile, odwie­
dzając m. in. pustkowia Amazo­
nii, tropikalne dżungle, boliwij­
ski płaskowyż wraz z jeziorem
Titicaca, a także Ziemię Ognistą,

A. Zacharów - zwycięzcą
Festiwalu Szachowego

im. PKWN 'z

Zwycięzcą XIV Międzynarodo­
wego Festiwalu Szachowego im,
PKWN w Lublinie został radzie­
cki szachista Aleksander Zacha­
rów — 10 pkt. przed Miloradem
Knezevicem (Jugosławia) — ró­
wnież 10 pkt, i Janem Adam­
skim (Polska) — 9,5 pkt.

W kilku wierszach

Zwycięzcą międzynarodowe*
go turnieju tenisowego w Louis-
ville został Amerykanin Harold
Solomon. W finale pokonał on

Australijczyka Johna Alęxandra
6:2, 6:2.

Triumfatorem międzynarodo­
wego turnieju tenisowego w

Kitzbuehel został Chris Lewis
(Nowa Zelandia), pokonując w

finale Vladimira Zednika (CSRS)
6:1,.6:4, 6:0.

0 Samochodowy Rajd Duna­
ju wygrali Austriacy Wittman
— Deimel „opel cadett GTE”

przed załogą Haveł-Wohank»
(CSRS) „skoda 130” i Kolew —

Stojanow (Bułgaria) na „por­
sche carrera”. W klasyfikacji
ME prowadzi Wittmann —- 258
pkt. przed Włochem Carello —

236 pkt. i Belgiem Staepelaere
— 149 pkt.

0 Polskie siatkarki uczestni­
czące w międzynarodowym tur­
nieju- w Konstancy zajęły f

miejsce.

Żużlowcy Włókniarza

zwyciężają
W Częstochowie rozegrana zo­

stała trzecia kolejka żużlowego
Pucharu Polski młodzików z u-

działem miejscowego Włóknia­
rza, Unii Tarnów, Motoru Lub­
lin i Stali Rzeszów. Zwyciężył
Włókniarz — 33 pkt., przed Mo­
torem—25pkt., i Unią—22
pkt. Najlepszym zawodnikiem

imprezy został Kępa z Motoru,
zdobywca największej ilości
punktów — 12, a niewiele ustę­
pował mu Gawełczyk z Unii —,

11 pkt.
Dzisiaj drużyna Unii Tarnów

rozgrywa mecz ligowy ze Stalą
Rzeszów przełożony z 23.VII. Po­
czątek zawodów na stadionie w

Rzeszowie o godz. 17. (w)

wystąpili Indianie, którzy w zamian za uwol­
nienie jednego z członków kadry wymusili na

komendantce podwójny podwieczorek: Słowacy
zatańczyli polkę, a na zakończenie pierwszej czę­
ści uroczystości festiwalowych pionierzy nie­
mieccy wręczyli nam pamiątkowe upominki,
przywiezione z NRD. Po kolacji festiwalowy
dzień zakończył braterski Bal .Narodów „Pod
gwiazdami". •

" ' ■ '

.

Z wielkim żalem zawiadamiamy, że'dnia 26 lipca 1978 r.

z marł

ppłk rez. mgr Zbigniew Feliksiewicz
wiceprezes Zarządu Klubu Oficerów Rezerwy LOK Kra-
ków-Krowodrza, uczestnik II wojny światowej, odznaczo­
ny Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski i in­
nymi licznymi odznaczeniami państwowymi, wojskowymi
i resortowymi, żarliwy działacz społeczny, wielki przyja­

ciel młodzieży, serdeczny kolega i towarzysz.
Cześć Jego pamięci!
Zonie, dzieciom i rodzinie zmarłego składamy wyrazy

najgłębszego współczucia.
KOLEŻANKI I KOLEDZY Z KLUBU

OFICERÓW REZERWY LOK KRAKÓW-KROWODRZA

Inżynierowi
Mieczysławowi

Kowalczyńskiemu
zastępcy dyrektora d/s te­
chniczno - produkcyjnych,
składamy najserdeczniejsze
wyrazy współczucia :: po­

wodu śmierci OJCA

Dyrekcja, POP PZPR,
Rada Zakładowa

1 pracownicy
Przedsiębiorstwa

Montażu 1 Dostaw
Pleców Tunelowych

.1
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Tragiczne skutki
nieostrożności nad wodami

WARSZAWA (PAP). Nieostrożności podczas kąpieli oraz w

posługiwaniu się sprzętem pływającym, brak opieki nad dzieć­
mi, nietrzeźwość są głównymi przyczynami tragicznych wy­
padków utonięć. Utrzymująca się ostatnio upalna pogoda za­
chęca do kąpieli i wypoczynku nad wodą. Gwałtownie też wzro­
sła liczba tragicznych wypadków Jak wynika z otrzymanych
meldunków, tylko w ostatnią sobotę i niedzielę odnotowano w

kraju kilkadziesiąt przypadków tragedii nad wodą!
Na jeziorze Nożyce, gmina Świętajno, podczas łowienia ryb

z kajaka utonął 36-letni Mieczysław P. i jego 8-letni syn
Krzysztof. Prawdopodobną przyczyną utonięcia było wywróce­
nie się kajaka. W miejscowości Leśniowice, woj. chełmskie,
utonęło w miejscowym jeziorze podczas kąpieli troje pozosta­
wionych bez opieki dzieci. Na jeziorze Jeziorak w pobliżu
wsi Szałkowo k/Iławy podczas kąpieli w stanie nietrzeźwym
utonął 20-letni Piotr W. Są to tylko nieliczne przykłady trage­
dii, których można by uniknąć przy zachowaniu ostrożności.

Potrzebna więc jest rozwaga ze strony tycłi, którzy mają
zamiar korzystać z kąpieli bądź ze sprzętu pływającego. M.
in. nie należy wskakiwać do wody bezpośrednio po plażowaniu
bądź po posiłku: unikajmy też kąpieli w nieznanym miejscu.
Apeluje się do rodziców i opiekunów o szczególny nadzór nad
dziećmi- znajdującymi się nad wodą.

Obradują KSR-y
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

„Igloopolu”, którego utworzenie
jest znaczącym wydarzeniem w

dziele przemiany struktury rol­
nej, wniesie dalszy istotny
wkład w rozwój gospodarki
żywnościowej. (sad)

KSR w „Montinie”

(Inf. wł.) W dniu wczoraj­
szym również w Nowohuckim
Przedsiębiorstwie Instalacji
Przemysłowych „Montin” odby­
ła się Konferencja Samorządu
Robotniczego.

Pomimo wykonania zadań ob­
jętych planem I półrocza
stwierdzić należy, że przedsię­
biorstwo boryka się z wieloma
trudnościami. W pierwszej ko­
lejności dotyczy tp spraw zwią­

zanych z transportem i sprzę­
tem budowlanym. Brakuje ogu­
mienia, akumulatorów, części
zamiennych, z , których to po­
wodów często unieruchomiony
jest bardzo potrzebny sprzęt.
Mówiono o tych sprawach kry­
tycznie, przedstawiając jedno­
cześnie konkretne propozycje
łagodzenia trudności.

Fachowcy z „Montinu” pra­
cują na wielu obiektach krajo­
wych i zagranicznych. Wystar­
czy tylko wspomnieć o Hucie
„Katowice”, „Nowotko” w O-
strowcu i Hucie im. Lenina. Ich

perturbacje mają więc wpływ
na realizację zadań inwestycyj­
nych.’ To samo dotyczy budow­
nictwa dla miasta Krakowa.
„Montin” wykonuje poza swoi­
mi zadaniami planowymi insta­
lacje w 12 blokach na osiedlu

Olsza Stara, w budowanym do­
mu kultury w Nowej Hucie, itp.
Dlatego też w przedstawionych
materiałach na konferencji, jak
również w dyskusji szczegóło­
wo i krytycznie omówiono po­
szczególne problemy. Bardzo
poważnie potraktowano także

sprawę dyscypliny pracy. Wnie­
siono istotną poprawkę do re­
gulaminu podziału zakładowego
funduszu nagród, czyli popula­
rnej „trzynastki”. Już za jedną
bumelkę, bądź przyjście do pra­
cy W stanie nietrzeźwym pra­
cownik traci całą nagrodę, a

więc często około 7 tys. Ogrom
odpowiedzialnych zadań czeka­
jących „Montin” w najbliższej
przyszłości wymaga dużej dy­
scypliny, stąd też takie pociąg­
nięcia. Spotkały się one zresztą
z pełną aprobatą. (m-gi)

Ponad 100 spółek z udziałem

kapitału polskiego za granicę
WARSZAWA (PAP). Ponad spółek » udziałem kapitału

polskiego działa za granicą. Liczba ta ostatnio się ustabilizo­
wała. Powstałą wprawdzie nowe spółki leos równocześnie
scala się niektóre inne, działające na rynku jednego kraju.
Spółkom przypada szczególna rola i zadania w zwiększaniu
efektywności naszego eksportu 1 zmianie jego struktury.
Działając na rynkach zagranicznych są une obecnie coraz

ważniejszym ogniwem działalności naszego handlu zagrani­
cznego.

Telewizja amerykańska
na lawie oskarżonych
NOWY JORK (TAR). W San Francisco roz­

począł się w poniedziałek sensacyjny proces
przeciwko jednemu z trzech głównych koncer­
nów telewizyjnych USA — „National Brcadca-

ęting Company” (NBC). Z powództwem przeciw­
ko temu koncernowi wystąpiła matka 13-letniej
Glerli Niemi, która zarzuciła dyrekcji koncernu,
że jeden z wyprodukowanych przez niego fil­
mów „Born inncent” stal się powodem ciężkiego

pobicia jej córki na tle seksualnym. W filmie
tym są m. in. ukazane sceny gwałtu i według
matki poszkodowanej, w cztery dni po wyświe­
tleniu tego filmu jej córka została w identycz­
ny sposób zaatakowana przez grupę wyrostków
na plaży w San Francisco.

Matka domaga się odszkodowania w wysoko­
ści 11 min dolarów. Adwokaci koncernu NBC

twierdzą, że pozew jest pozbawiony podstaw,
ponieważ uwzględnienie zawartych w nim po­
stulatów uniemożliwiałoby wytwórniom telewi­
zyjnym zajmowanie się „drażliwymi sprawami
społecznymi”. Podkreśla się jednak, że nie po
raz pierwszy w USA gwałt i przemoc oglądane
na ekranie telewizyjnym były inspiracją poważ­
nego przestępstwa-

Negocjacje egipsto-MsIdfi
znów w martwym punkcie

KAIR (PAP). Analizując obecną fazę rokowań egipsko-izrael-
skich komentatorzy agencji zachodnich stwierdzają zgodnie, iż

ponownie utknęły one w martwym punkcie. Wizyta, jaką zło­
żył ostatnio w Jerozolimie i Kairze wysłannik Białego Domu,
Alfred Atherton nie zdołała przełamać impasu.

Prezydent Egiptu Anwar Sadat oświadczył w niedzielę po
rozmowach z Athertonem, iż nie będzie dalszych bezpośrednich
negocjacji z Izraelem, jeśli Tel Awiw nie zrezygnuje z kon­
cepcji „terytorialnego kompromisu” w uregulowaniu problemu
okupowanych ziem arabskich. Szef państwa egipskiego wezwał
rząd izraelski, aby cofnął oświadczenie premierą Regina, który
stwierdził niedawno, iż „Egipt nie może otrzymać czegoś za

nic”, dając wyraźnie do zrozumienia, że Izrael nie opuści oku­
powanych terytoriów bez jakichś ustępstw ze strony Egiptu.

W 25. rocznicę Zgonu
Kornela Makuszyńskiego

ZAKOPANE (PAP). 31 lipca minęła 25. rocznica śmierci po­
pularnego pisarza Kornel* Makuszyńskiego. Autor „Awantury
o Basię”, „Panny z mokrą głową”, „Szatana z siódmej klasy”,
„Koziołka Matołka”, licznych książek, wierszy, poematów 1 fe­
lietonów, był mocno związany z Zakopanem, gdzie mieszkał, pra­
cował i zmarł w 1953 roku. Tu w jego mieszkaniu, w domu

przy ulicy jego imienia, znajduje się .muzeum poświęcone pa­
mięci wielkiego przyjaciela dzieci.

Dla uczczenia 25. rocznicy jego śmierci, dzieci przebywające w

rejonie Tatr na koloniach i obozach, złożyły na jego grobie kwia­
ty, odwiedziły też jego muzeum.

Kornel Makuszyński urodził się; w 1884 roku. Mieszkał stale
w Warszawie, lecz często przyjeżdżał do Zakopanego. Miał
tu liczne grono przyjaciół, do których zaliczali się m. in. Jan
Kasprowicz, Karol Szymanowski, Stanisław Ignacy Witkiewicz,
Rafał Malczewski. Te przyjaźnie oraz pobyty pod Giewontem
zrodziły liczne publikacje o Zakopanem, za które otrzymał w

1929 roku godność honorowego obywatela miasta. Na stałe Kor­
nel Makuszyński zamieszkał pod Giewontem dopiero pod koniee
drugiej wojny światowej.

Celami spółek zagranicznych
— obok ilościowego powiększa­
nia eksportu — są m. in. wpro-
dzanie nowych towarów, w tym
także trudno . zbywalnych, dąże­
nie do uzyskiwania najkorzyst­
niejszych cen w eksporcie, ob­
niżanie kosztów sprzedaży po­
przez eliminowanie ogniw po­
średnich i promocja polskiego
eksportu. Jak wynika z ocen

Ministerstwa Handlu Zagranicz­
nego i Gospodarki'Morskiej, ce­
le te są przez większość spółek
realizowane.

Dwie trzecie spółek, to spół­
ki handlowe; kilkanaście ma

charakter produkcyjno-handlo­
wych, a pozostałe to spółki żeg­

lugowe, ąpedycyjno-tranaporto-
we bądź rybackie. Spółki pro­
dukcyjno-handlowe tworzone są
nie tylko dla sprzedaży towa­
rów lecz także dla produkowa­
nia ich na miejscu w oparciu o

polską technologię i przy zasto­
sowaniu polskich maszyn i u-

rządzeń. Są one często doskonałą
propagandą dla naszego przemy­
słu, stwarzając korzystne możli­
wości zbytu maszyn i urządzeń
a nieraz i kompletnych obiektów

przemysłowych.
Analiza Ministerstwa Handlu

Zagranicznego i Gospodarki
Morskiej wykazała, że systema­
tycznie wzrastają obroty spółek,
ich dochody oraz zyski. Ostatnio

obserwowana jest korzystna
tendencja powiększania udziałów
kapitałowych z wygospodarowa­
nego dochodu spółek. Odciąża to
bilans płatniczy kraju, stwarza­
jąc jednocześnie większe zainte­
resowanie wynikami ze strony
polskich udziałowców.

Oprócz eksportu spółkom zle­
ca się często zakupy towarów
dla Polski, zwłaszcza tam, gdzie
można w ten sposób uniknąć
kosztów pośrednictwa lub uzys­
kać inne korzyści.

Resort handlu zagranicznego
— uwzględniając wszechstronne
korzyści tej formy sprzedaży —

zamierza zwiększyć liczbę spó­
łek prowadząc jednocześnie po­
rządkowanie ich struktury or­
ganizacyjnej.

Uwzględniając podstawowe ce­
le działania spółek powinny one

szerzej służyć promocji polskie­
go eksportu i poprawy jego
efektywności. Będą one rów­

nież w większym stopniu zaj­
mować się organizacją koope­
racji przemysłowej oraz zapew­
nie mają lepszą obsługę techni­
czną polskiemu eksportowi.

Obcokrajowcy
w szeregach

armii

amerykańskiej

-

WASZYNGTON (PAP). Dziennik „Washington Post” w wyda­
niu z 31 lipca ujawnia coraz szerzej stosowaną w armii amery­
kańskiej praktykę. Armia ta nie prowadząca obecnie obowiąz­
kowego poboru, a rekrutująca się z ochotników, dla przezwy­
ciężenia coraz większych trudności ze zdobyciem nowych kadr,
zaczęła masowo przyjmować cudzoziemców nie mających oby­
watelstwa amerykańskiego i często przebywających w USA nie­
legalnie. Cudzoziemcy ci chętnie zgłaszają się do wojska', gdyż
po odbyciu służby nabywają praw'a do obywatelstwa. W ten

sposób St. Zjednoczone ożywiły stare i pozornie zapomniane tra­
dycje wojsk zaciężnych. Zdaniem reportera „Washington Post",
w szeregach armii amerykańskiej, szczególnie w oddziałach pie­
choty morskiej, służy obecnie kilka tysięcy cudzoziemców, wśród
których wielu nie ma prawa legalnie przebywać w Stanach

Zjednoczonych.

W obawie przed nowym
„Los Alfaques“

MADRYT (PAP). Rząd hiszpański wydał 31 lipca zakaz prze­
wożenia na wszystkich drogach kraju „niebezpiecznych ładun­
ków” w czasie weekendów, świąt i poprzedzających je dni. Za­
kaz wchodzi w życie 1 sierpnia. Poczynając od tej daty, cięża­
rówki przewożące niebezpieczne ładunki, takie jak np. propylen,
który spowodował tragiczną katastrofę na kempingu „Los Alfa-
ęues”, nie mogą poruszać się po drcgach hiszpańskich od go­
dziny 13 w soboty do godziny 24 w niedziele oraz w tych sa­
mych godzinach w dni przedświąteczne i świąteczne. Ponadto
zakaz obejmuje przewożenie ładunków niebezpiecznych 1 i 31
lipca oraz 1 i 31 sierpnia, kiedy szczególnie nasilony jest ruch

Wakacyjny ną drogach.
W prowincji Tarragona, gdzie 11 lipca nastąpiła tragiczna ka­

tastrofa na kempingu „Los Alfaąues”, w wyniku której blisko
160 osób poniosło śmierć, a wiele innych zostało ciężko poparzo­
nych, wydano zalecenia, że ciężarówki z niebezpiecznym ładun­
kiem powinny, jeśli jest to tylko możliwe, jeździć autostradami,
a nie drogami lokalnymi.

W sobotę mieszkańcy portu Castellon de la Piana, położonego
w odległości około 80 km od zniszczonego kempingu „Los Alfa-
ęues”, nie dopuścili do wyładunku ze statku tysiąca ton propa­
nu. Statek ze swym ładunkiem musiał odpłynąć z portu i skie­
rował się w stronę Alicante. Mieszkańcy Castellon de la Piana
oświadczyli, że w zbiornikach gazu w mieście znajduje się już
obecnie 9 tys. litrów gazu na głowę ludności, nie chcą powięk­
szania tych zapasów i narażania się na niebezpieczeństwo, że
miasto zamieni się w „nowe Los Alfaąues”.

Dziennik „Las Prowincias” poinformował swych czytelników,
że kilka zbiorników z benzyną w Castello de la Piana p pojem­
ności 5 min litrów każdy, oddalonych jest zaledwie o około 100
metrów od fabryki materiałów wybuchowych. W pobliżu znaj­
duje się ponadto duży kemping.

TY Tarragona, w tej samej prowincji, około 250 demonstrantów

przemaszerowało ulicami miasta domagając się zakazu trans­
portu materiałów niebezpiecznych w rejonach zabudowanych.

Jedz i wracaj bezpiecznie
Wzrost wypadków drogowych w lipcu i sierpniu

Ujęto sprawcę
kradzieży

w kościele
WARSZAWA (PAP). MO w

Warszawie ujęła sprawcę, doko­
nanej 19 lipca br.. zuchwałej
kradzieży około 1800 naturalnych
korali, które stanowiły ozdobę
ołtarza w kościele w miejsco­
wości Janków Zaleśny (woj.
kaliskie). Pod zarzutem tej kra­
dzieży zatrzymano 41-letniego
Zygmunt O. z Krakowa — z

zawodu plastyka nigdzie nie pra­
cującego. karanego już za kra­
dzieże. oszustwa i inne przestęp­
stwa, Zatrzymany posiadał przy
sobie ponad 2 tys. korali natu­
ralnych i kilkanaście ryngrafów
zrabowanych w kościołach.

Telewizja

Newą architektora Karlevych Tarów.
Fot. CAP — Dąbrowteckl

■WARSZAWA (PAP). Na 110 kilometrze auto­
strady wrocławskiej, nad ranem kierowcą
„fiata” uderza w tył jadącego przed nim „stara”.
Pasażerka ponosi śmierć na miejscu, kierowca z

wstrząsem mózgu odwieziony zostąje do szpi­
tala. Przypuszczalna przyczyna wypadku — za­
śnięcie kierowcy.

Potwierdza się jakże często niedoceniana za­
sadą, że wyruszając samochodem w drogę na­
leży mieć nie tylko odpowiednio przygotowa­
ny wóz, ale również sam kierowca powi­
nien być przygotowany do drogi — a więc wy­
poczęty, odpowiednio- skoncentrowany, zdający
sobie sprawę że udaje się w długą drogę. Rosnąca
motoryzacja zwiększa ruch na drogach, a : jego
największe nasilenie przypada obecnie — na

przełom dwóch Wakacyjnych miesięcy. Strumie­
nie samochodów wiozących urlopowiczów,
bądź powracających z wczasów, włączają . się
bowiem w normalny funkcjonujący ruch drogo­
wy — tranzyt towarów, zaopatrzenie, normalne
przejazdy zawodowych kierowców. W miesią­
cach letnich zwiększa się także liczba użytkow­
ników dróg posługujących się pojazdami jedno­
śladowymi — a więc motocyklistów oraz rowe­
rzystów.

Wszystko to wymaga szczególnie zwiększonej
ostrożności i uwagi, ale przede wszystkim' —

myślenia i przewidywania. Nie zawsze jest z

tym najlepiej, toteż statystyki Biura Ruchu Dro­
gowego Komendy Głównej M.O notują wzrost

liczby wypadków drogowych w miesiącach
lipcu i sierpniu. Wiele jest ich przyczyn, lecz

wybijają się na plan pierwszy: przekraczanie
lub niedostosowanie prędkości Jazdy do warun­

ków drogowych, nieprzestrzeganie pierwszeń­
stwa przejazdów, nieprawidłowe wyprzedzanie i

wymijanie, zajeżdżanie drogi, nieuwaga i roz­
targnienie.

Oto garść przykładów z ostatniej weekendowej
soboty: w Kielnie woj, gdańskie kierowca „sta­
ra” jadąc z nadmierną szybkością na zakręcie
szosy uderza w drzewo, zabijając jednego i cięż­
ko raniąc ^drugiego ze swych pasażerów. Wynik
nieostrożnej jazdy „fiata 125p” w Buszkowie
woj, bydgoskie, to śmierć pasażerki i ciężkie o-

brażenia pozostałych uczestników jazdy. Śmierć
kierowcy motoroweru w Lubrzy woj. poznań­
skie — to natomiast wynik pokutującego jeszcze
często wyjeżdżania na niewłaściwą stronę jezdni.
To jakby dalszy ciąg przyczyn wypadków dro­
gowych spotykanych na szosach kraju.

W szczególnie ożywionym ruchu w czasie so­
botnio-niedzielnych wyjazdów zwraca uwagę
tworzenie się całych kolumn pojazdów na zatło­
czonych drogach. Bardzo istotną sprawą jest tu

umiejętność jazdy w kolumnie, zachowanie od­
powiednich odstępów między pojazdami, unika­
nie gwałtownego hamowania i zatrzymywania
się w najbardziej nieodpowiednich miejscach.

Pomijając sprawę oczywistą, iż najgroźniej­
szym wrogiem kierowcy i wszystkich użytko­
wników dróg jest alkohol, chcemy tylko pokrót­
ce zwrócić uwagę na zagrożenia tworzone przez
niesprawność pojazdów. Najczęstszymi przyczy­
nami' wypadków są usterki układu hamulcowe­
go, ustawienia świateł, ogumienia, układu kie­
rowniczego oraz zawieszenia. Ale równie ważną,
a niedocenianą chyba sprawą jest nieprawidło­
we załadowanie pojazdu..

Powrót reportażu
Jeśli można mówić o czymś pocieszającym na

tle szarzyzny programowej (między dyskusją w

studio a piosenką), to przynajmniej ostatni blok
„ó'tutha-8” usiłował wprowadzić kilka pozycji
reportażowych nacechowanych ambicjami nie

tylko „obrazkpwej" sondy codzienności, lecz'
przede wszystkim dążeniem do „wewnętrznego"
ukazania przemian społeczno-obyczajowych w

naszym kraju. Myślę, że dobrym pomysłem
okazał się tu powrót (i na antenę, i do tema­
tu) red. S. Kozickiego, jednego z twórców repor­
tażu literackiego — do własnej relacji sprzed JO
lat. Ten podwójny niejako reportaż, nawiązuja.cy
ongiś do przeżyć uczestników realizacji reformy
rolnej w obrębie jednej wsi, oraz do rozmów z

dziećmi na temat ich wyobrażeń o czasach „dzie-
dziców" — nabrał nowego wyrazu w konfronta­
cjach z dniem dzisiejszym. I to nie tylko poprzez
zabieg autorski z gatunku „kina w kinie wspo­
mnień" dla starszego pokolenia, częściowo już
wymierającego — ale z uwagi na zaskakujące
(a może normalne?) zestawienie galerii dawnych
nastolatków z ich obecną pozycją społeczno-za­
wodową w tej samej wsi.1 Gdyby tak działo się
w większości istniejącej „Polski wiejskiej", był­
by to obraz optymistyczny. Niestety, za duże no­
tujemy emigracji do miast, bez głębszych moty­
wacji — za mało zaś tiikieh postaw nowoczes­
nych, jak w reportażu Koziekiego, który nie bez

■kozery wybrał sprawę reformy rolnej, głodu

ziemi — by teraz postawić pytania, oczywiście
nie wprost, jak najmłodsze pokolenia rolników
tę odzyskaną ziemię traktują.

Skoro mowa o reportażach w „Studio-3", war­
to zwrócić uwagę na ostrzegawczy serial „W —

jak woda”, bardzo na czasie wychowawczy „Ten
przeklęty - sektor 10“ o kibicach sportowych
(młodych) czyli o Klubie Kibica krakowskiej Wi­
ały (red. Mazan) i na ciekawe wspomnienia z

pierwszego dnia wolności (1918 r.) w Krakowie.
Szkoda tylko, że ten ostatni program zbyt mało
posługiwał się formą ilustracyjną. Nawet zdając
sobie sprawę z niedostatków dokumentacji, moż­
na było wyjść poza schemat studyjnej rozmowy.

Natomiast rozbudowanym — trochę pod mo­
del „Turnieju miast” — był reportaż z Piwnicz­
nej na jej 630-lecie — „Kolorowe jarmarki”.
Czegóż tam nie było? i konkursy drwali, i orkie­
stry, i Maryla Rodowicz, i Krzysztof Krawczyk
(bez piosneczek ani rusz?.’) i mnóstwo ciekawo­
stek lokalnych — aż do refleksji obyczajowych
rodowitej piwniczanki.— znanej aktorki, Danuty
Szaflarskiej. Ale, niezależnie od naddatków czy
braków, taki konterfekt miejscowości w „Stu-
dio-3” mógłby stać się zasadą programową tego
bloku. Tak, jak zasadą dżentelmeńską bzie powi­
nien być przykład z konkursu muzycznego, w

którym prowadzący program n a m a w i a ucze­
stnika do gry wbrew jego woli. Bo to jednak nit
fair, BOB

33 zamachy w ciqau pól gadziny

Bomba w Wersalu

W miejscowości Sayonlinn* (Finlandia) zacumował szkuner „Salama”, który po prawie 80 la­
tach wydobyty został z dna jeziora Saima. Siatek zbudowano w stoczni Viipuri w okresie, gdy na

śzlakach handlowych statki parowe zaczęły wyp ierać żaglowce. Jest to najmniejszy zachowany na

święcie szkuner parowy — może rozwijać prędkość do 7—8 węzłów’. W 1898 r. płynąc z Petersburga
„Salama” zderzyła się z innym parowcem „Iniatra”. Załogę i pasażerów uratowano, ale statek
"siadł na dnie jeziora Saiipa na głębokości 30 m. Jego położenie zlokalizowano dokładnie w latach
30-lych, ale d</podniesienia przystąpiono w' 1971 r. Po kilkuletnim gruntownym remoncie szkuner
został przekształcony w unikalne muzeum.

Na zdjęciu: szkuner parowy „Salama” już jlako muzeum w macierzystym porcie Sgyonlinna.

Wydawało się, że po uprowa­
dzeniu i zabiciu Aldo Moro,
terrorystom trudno, będzie do­

konać czegoś, co równie powszech­
nie wstrząśnie opinią publiczną.
Jednakże 26 czerwca br. nad ranem,
w południowym skrzydle pałacu
Wersalskiego bomba spowodowała
bezpowrotne zniszczenie wielu cen­
nych dzieł sztuki, ważnych nie tyl­
ko dla dziedzictwa narodowego
Francji, ale i dla kultury europej­
skiej. Sporej części eksponatów 11
sal pałacu wersalskiego nikt nigdy
nie będzie już oglądał. Wybuch zni­
szczył to, co przez wieki gromadzo­
no, co przez ostatnie 30 lat z naj­
większym pietyzmem restaurowano.

Straty oszacowano na 5 min.
franków. Dyrektor pracowni kon­
serwacji pałacu Wersalskiego — P.
Paulet stwierdzi1!, że odbudowa zni­
szczeń i rekonstrukcja tych dzieł,
które uda się uratować, potrwa 2
lata. Poza zabytkami-eksponatami
trzeba ratować również wzniesione
za panowania Ludwika XIV całe po­
łudniowe skrzydło, które wskutek
eksplozji mocno ucierpiało.

Przez pierwszych kilką godzin
sprawcy tego niebywałego aktu
wandalizmu pozostawali nieznani. O
8-mej rano-odpowiedzialność na sie­

bie wzięli bretońscy nacjonaliści x

„Sił Zbrojnych IK”, „Frontu Wy­
zwolenia Bretanii — FLB”, „Bretoń-
skiej Armii Republikańskiej ARB”.
W kilka godzin później do spowodo­
wania eksplozji przyznały się rów­
nież dwie inne organizacje ekstre­
mistyczne.

W 4 dni po wybuchu w pałacu
Wersalskim policja aresztowała jego
oprawców, 28-letnich; Lionela Che-
nevier i Patricka Montauzier, którzy
są członkami ARB. Tego samego
dnia komisarz Roger Le Taillanter z

Rennes oświadczył, że to jeszcze nie
koniec. Akcja przeciwko ARB trwa
nadal. Po następnych 4 dniach pod­
czas konferencji prasowej komisarz
poinformował dziennikarzy, że ARB,
odpowiedzialna w sumie za 26 za­
machów bombowych, została rozbi­
tą. Pol: ja aresztowała kolejnych
6-ciu członków tej „organizacji”,
znajdując u jednego z nich 350 kg
dynamitu. Nie był to — jakby się,
mogło wydawać — błyskawiczny
sukces, lecz wynik prowadzonego■od
15 miesięcy żmudnego śledztwa.
Szkoda tylko, że nie zakończonego o

8 dni wcześniej.
Bretońscy nacjonaliści nie po raz

pierwszy zaatakowali obiekt kultu­
ralny. Przed wybuchem drugiej

wojny światowej wysadzili w po­
wietrze pomnik, ale... pomnik ten

przedstawiał Bretanię klęczącą przed
Francją. Teraz jednak szowinizm,
bezwzględność i głupota poszła za

daleko. Nacjonaliści z Bretanii po­
stanowili „karać wszystkich za wszy­
stko”. Np. po katastrofie liberyj-
skiego tankcwea „Amoco Cadiz”, z

którego ropa zalała plaże Bretanii,
wysadzili w powietrze budynek
„Shella” w Nantes. Szaleńcy, czy
głupcy? Ani jedno, ani drugie. „Nor­
malni” ludzie: inżynier, student pra­
wa, urzędnik miejski, kreślarz, hand­
lowiec, szofer, nauczyciel angiel­
skiego...

Dopiero osoba tego ostatniego —

Gerharda Peresse — pozwala zrozu­
mieć skąd u tej grupy nacjonalistów
bretońskich (po ich aresztowaniu w

komunikacie, nadesłanym do Le
Monde, FLB . odcięła się od „wy­
czynu” ARB) ujawniły się metody
jakby żywcem wzięte z wzorów, we­
dług których powszechnie postępo­
wali faszyści Hitlera.

Ange Peresse — ojciec Gerharda
— podczas okupacji Francji współ­
pracował z .gestapo,-a później został
komendantem formacji policyjnej
bretońskich' nacjonalistów „Bezen
Perrot”, która powstała w 1943 r. i

działała przy SS. „Specjalnością tych
bretońskich kolaborantów była wal­
ka z partyzantami oraz mordowanie
współpracujących z ruchem! oporu.

Rozbicie przez francuską policję
ARB nie oznacza jednak końca za­
machów we Francji. Gazety, infor­
mujące o aresztowaniu członków tej
organizacji, podały tego samego dnia
inne wiadomości. „Front Wyzwole­
nia Narodowego Korsyki” FLN w

nocyz3na4lipcawdwóchmia­
stach wyspy Bastii i Ajaccio doko­
nał aż 33 zamachów bombowych w

ciągu pół godziny. W samym cent­
rum Metzu eksplodował 75-milimet-
rowy pocisk, podłożony przez terro­
rystyczną organizację, działającą ■w

rejonie Mosselle. pn. „Ruch wojsko­
wy, terrorystyczny, rewolucyjny i
anarchistyczny”. Ta organizacja od
września ub. r. spowodowała już 30
eksplozji.

Nie jest to dużo, jeśli porównać to
z „wyczynami” FLN, który więcej
eksplozji powoduje w pół godziny, a

„bilans” ub. r. zamknął liczbą 258
zamachów bombowych. We Francji
w tym samym okresie zanotowano
548 wybuchów (w 1974 r. — 282 eks­
plozje, w 1975 — 499, w 1976 — 487).
Ile zdarzy się ich w br.?

MACIEJ KUCZEWSKI (PAP)
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W tym roku
221 tys.

samochodów
BIELSKO-BIAŁA (PAP).

Mimo okresu urlopowego
nadal utrzymuje się wyso­
kie tempo produkcji w Fa­
bryce Samochodów Małoli­
trażowych w Bielsku-Białej
-Tychach. Załoga, która po­
myślnie wykonała półroczne
zadania, dając na rynek i

eksport m. in. ok, 113 tys,
samochodów „fiat 126p” i

„syrena”, 172 tys. sztuk ro­
werów i 65 tys. .sztuk ze­
społów napędowych, stwo­
rzyła sprzyjające warunki
aby to wysokie tempo pio.-
dukcji utrzymać także w go­
rących miesiącach letnich.

Np. na liniach montażo­
wych „malucha” i „syreny”
starszych i doświadczonych
pracowników z powodzeniem
zastępują młodzi wychowan­
kowie zespołu szkół zawo­
dowych FSM. Wzięli oni so­
bie za punkt honoru aby w

okresie letnim pracować w

systemie samokontroli ze

wzmożoną uwagą. Obecnie z

taśm montażowych obu za­
kładów kombinatu zjeżdżą
ponad 600 samochodów na

dobę.
Obecnie cała uwaga załogi

FSM skoncentrowana jest na

realizacji wszystkich przed­
sięwzięć techniczno-organi­
zacyjnych, zmierzających do

zabezpieczenia wykonania
tegorocznych zadań produk­
cyjnych.

Komputery i astrologia
Małżeństwo francuskich psy­

chologów Francois i Michel

Gauguelin poddało drobiazgowej
analizie życiorysy 20 tys. osób i
zestawiło je z ich datami . uro­
dzenia. Okazało się, że między
datą urodzenia a charakterem
ludzi, a tym samym i później­
szym ich życiem istnieją spore
zależności. Wbrew tym, którzy
drwią z astrologii stwierdzono,
że wiele cech i upodobań zależ­
nych jest od znaków zodiaku.

W St. Zjednoczonych daty
urodzin kilkudziesięciu tysięcy
osób zestawiono z. ich zawodem i
charakterem. Badania te rów­
nież wykazały -potwierdzające
się zależności między układem
gwiazd, jaki istnieje w chwili
urodzenia się człowieka, a jego
cechami osobowymi

W W. Brytanii podobne bada­
nia przeprowadził prof. H. J.
Eyseneck z Instytutu Psycholo­
gii londyńskiego uniwersytetu,
który dane dotyczące osobowoś­
ci i charakterów badanych przez
siebie osób zestawił ze znakami
zodiaku, pod którymi się uro­
dzili i przekazał je komputerom.
Wynik analizy był zaskakujący,
bowiem komputery wypowie­
działy się niemal dokładnie tak,
jakby w ich wnętrzu znajdowa­
ły się nie układy scalone, lecz...
księgi astrologów.

Oto „zdanie” komputerów:
• BARAN (21.03—20.04) — to­
warzyski, stanowczy, wiele zain­
teresowań, niecierpliwy, cierpią­
cy na krótkotrwałe stany wew­
nętrznego niepokoju, posiadają­
cy talenty organizacyjne, umie-

, jący i lubiący kierować innymi,
'

• BYK (21.04—2O‘.O5) — realista,
lubi gromadzić dobra material­
ne, wytrwały w osiąganiu wy­
tyczonych przez siebie planów,

flegmatyk, lubi wygody życio­
we, skąpiec. • BLIŹNIĘTA
(21.05—21.06) — towarzyski, po­
szukujący coraz to nowych kon­
taktów i nowych przygód, boga­
ty w pomysły i plany, które nie
zawsze realizuje, bo przystępu­
je do następnych. Niespokojny
w życiu i pracy, często zmienia
nastroje. .• RAK (22.06—22.07)
— nadwrażliwy, mimo to łatwo

akceptuje wszelkie zmiany w

życiu i pracy, wskutek czego
osiąga zamierzony cel bardzo po­
woli. Ma dużą łatwość w roz­
poczynaniu wszystkiego powtór­
nie. • LEW (22.07—23.08) —

silny charakter, najwyżej ceni
sobie wolność, lubi być autory­
tetem, otoczonym szacunkiem
innych. Zbyt szybko ch.ce reali­
zować swoje plany zawodowe i

prywatne. • PANNA (24.08—
23.09) — realista, nad uczucia
przedkłada rozum, życiowe suk­
cesy uzyskuje dzięki planowaniu
i wytrwałości, ostrożny, lubi
porządek. • WAGA (24.09—
23.10) — skłonność do kompro­
misu, doskonałe stosunki z ludź­
mi, , jsiąga duże sukcesy dzięki
taktowi i zręczności w postępo­
waniu, chorobliwie odczuwa
brak uznania i sympatii. •

SKORPION (24.10—22.11) — am­
bitny, wytrwały, agresywny,
ale bywa też dobry i szlachet­
ny, mieszanina zalet i wad, wie [
czego chce, żądny sukcesów, któ-'

re oąiąpc nie przebierając w

środkach. • STRZELEC (23.11—
21.12) — tęskni za tym co nie­
osiągalne, nie uznaje szablonów
i reguł? lubi mówić o sobie.
Skrycie marzy o zostaniu kimś
niezwykłym, często chce wyjść
ze swojego środowiska wyżej.
• KOZIOROŻEC (22.12—20,01)

— wrażliwy, dumny, ambitny,
skoncentrowany — dzięki tym
zaletom osiąga spore sukcesy,
lubi analizować własne posunię­
cia i przeżycia. 9 WODNIK
(21.01—19.02) — sentymentalny i

uczuciowy, inteligentny, żywy
umysłowo, tworzący coraz to

notce plany, o których -realiza­
cję walczy z dużym uporem, by
'nieoczekiwanie zrezygnować z

osiągnięcia głównego celu. 9
RYBY (20.02—20.03) — przedkła­
da uczucia nad rozum, wszystko
głęboko przeżywa, pozbawiony
krzty bezwzględności w postę­
powaniu, marzyciel i fantasta.
Jeśli zdoła wprowadzić w życie
swoje oryginalne plany, osiąga
spore sukcesy.

Jeśli istotnie coś w tym jest
(komputery wykazały także i
inne związki) i za jakiś czas

okaże się, że astrologia nie jest
szarlatanerią, lecz dziedziną zaj­
mującą się wpływem aktualnego
układu gwiazd na ludzi, to do­
piero wówczas możemy się spo­
dziewać prawdziwej kontroli na­
rodzin. Małżeństwa będą mogły
nie tylko dowolnie ustalać so­
bie ilość dzieci, ale także ich
charaktery, stosownie do zawo­
du, który dla nich sobie wyma­
rzą. (nik — PAP)

I

Urlop kojarzy się z pobytem nad morzem, w górach lub nad

jeziorami. W mieście też może być interesujący — na działce.

Z tej formy wypoczynku korzysta coraz więcej osób, szczegól­
nie starszych. CAF — Broniarek

Z ROŻNYCH STRON ŚWIATA
„Pornografia gwałtu”

„Pornografia gwałtu” która zaczyna opanowywać świat za­
chodni, jest zjawiskiem niesłychanie groźnym. Bierze za temat

okrucieństwo, mord, gwałt, agresję psychiczną, brutalność i
terror. Filmy, opowiadania, artykuły czy reportaże, nie opisują
rozgrywających się zdarzeń w odczuciu ofiar, lecz raczej ban­
dytów i zwyrodnialców.

„Pornografia gwałtu” opanowuje w pierwszej kolejności USA.

Jej „standardowym” piewcą jest tygodnik „National Enąuirer”,
kolportowany w milionach egzemplarzy. „Zazdrosny mąż wy­
kłuł oczy swej żonie”, „Ojciec oblewa twarz córki wrzącym
olejem”, „Zona popełnia samobójstwo, gdyż jej mąż, mimo po­
dawania mu przez dwa lata trucizny, nie umiera”. To tylko
przykłady tytułów — i to nie najdrastyczniejszych x „National
Enąuirer”.

Policjanci - przestępcami
Berlin Zachodni, który niegdyś szczycił się najlepszą policją

świata, ma dziś Stróży porządku publicznego, którzy na dobrą
sprawę winni się wszyscy nawzajem... aresztować. Pijaństwo,
kradzieże i gwałty, to ulubione „hobby” podczas wolnego od

służby czasu policji Zachodniego Berlina — pisie korespondent
prasy francuskiej Claudi.

A oto kilka przykładów. 19-letni policjant usiłował zgwałcić
na zacienionym parkingu młodą kobietę. Ponad 100 policjantom
zostało udowodnione pijaństwo podczas służby, z tego 14 poli­
cjantów usiłowało zbiec samochodem po spowodowaniu wypad­
ku drogowego. 450 innym policjantom udowodniono przestęp­
stwa i nadużywanie władzy. 2 urzędnicy dyrekcji policji Berli­
na Zachodniego w biały dzień okradli wystawę sklepu z por­
celaną oraz drogerię.

Plaga alkoholizmu w Japonii
Według opublikowanych ostatnio danych, ponad 3 min Japoń­

czyków, czyli 6 proc, całej dorosłej ludności jest alkoholikami.
Wzrost alkoholizmu nastąpił zwłaszcza w okresie po zakończe­
niu II wojny światowej. Od ponad 25 lat liczba osób pijącyćń
nałogowo wzrosła czterokrotnie, przy czym kobiety stanowią
tu 42 proc.

Jeden ze znanych ekspertów japońskich od problemów alko­
holizmu, dr Hiroaki Kono stwierdził, że 20 proc, uczniów wyż­
szych klas systematycznie używa alkoholu dla „usunięcia stre­
su” związanego z egzaminami.

studia doktoranckie psychologn
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UNIWERSYTET JAGIELLOŃSKI w KRAKOWIE

ogłasza dodatkowe przyjęcia na 3-letnie dzienne

na rok akademicki 1978/79

w zakresie:

psychologii ogólnej, psychologii klinicznej,
psychologii wychowawczej, psychologii defektolo-

gicznej i psychologii pracy.

O przyjęcie mogę ubiegać się:
A osoby, które nie przekroczyły 35 roku życia
A posiadają co najmniej 2-letni staż pracy
▲ oraz ukończone studia wyższe.

Druki rekrutacyjne wydaje i podania przyjmuje do
dnia 5 września br. Dział Nauki UJ — Kraków, ul.
Gołębia 24, parter, pokój nr 8.

Egzamin wstępny odbędzie się 15 IX 1978 roku.

Uczelnia nie zapewnia doktorantom zakwaterowania.
K-4782

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA

PRZEMYSŁOWEGO „BUDOSTAL-4", GENERALNY

WYKONAWCA BUDOWY HUTY „KATOWICE”

zatrudni natychmiast
INŻYNIERÓW i TECHNIKÓW BUDOWY na sta­
nowiska kierowników budów, mistrzów budowla­
nych — wymagane uprawnienia budowlane i wie­
loletni staż pracy w przedsiębiorstwach budowla­
no-montażowych

pracowników fizycznych:
BETONIARZY O BLACHARZY O CIEŚLI O DE­
KARZY O STOLARZY O MALARZY O MURA­
RZY O ZBROJARZY O OPERATORÓW sprzętu
średniego i ciężkiego O KIEROWCÓW z I i II

kategorią prawa jazdy O MECHANIKÓW 0
BLACHARZY i ELEKTRYKÓW samochodowych
❖ SPAWACZY elektryczno-gazowych 0 MON­
TERÓW konstrukcyjnych i wodno-kanalizacyj­
nych. 0 ŚLUSARZY remontowych maszyn bu­
dowlanych O ELEKTRYKÓW z uprawnieniami
bez ograniczeń 0 ROBOTNIKÓW budowlanych 0
oraz ABSOLWENTÓW SZKÓŁ ZAWODOWYCH
na wstępny staż pracy.

Zapewnia się:

'A

A
▲

wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego Pracy
w budownictwie

pracownikom zamiejscowym, nie meldowanym
na pobyt stały w miejscu budowy, a zamiesz­
kałym w hotelach robotniczych lub kwaterach

prywatnych, przysługuje dodatek za rozłąkę,
w wysokości 30 złotych dziennie
dodatek specjalny 25 proc, od płacy zasadni­
czej
dla robotników bezpłatne posiłki regeneracyj­
ne, wydawane przez cały rok

odpowiedne warunki socjalno-bytowe
bezpłatne zakwaterowanie w hotelach robotni­
czych
możliwość zdobycia zawodu 1 podniesienia
kwalifikacji.

Do podjęcia pracy należy zgłosić się z dowodem oso­
bistym, książeczką ubezpieczeniową i wojskową, ostat­
nim świadectwem pracy.

, Zgłoszenia przyjmuje:
Dział Zatrudnienia i Plac — Centralny Punkt

Przyjęć PBP „BUDOSTĄL-4” w Dąbrowie Gór­
niczej, ul. Tworzeń 101 — w godzinach 7—16.

Dojazd pociągiem do dworca w Dąbrowie Górniczej, a

następnie autobusem WPK nr 18, 27, 55 lub tramwa- ■
jem nr 21 do przvsfanku obok Głównego Placu Budowy

K-4948
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DROGI KOLEGO!
Praca
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KOMENDA 13-36 OCHOTNICZEGO HUFCA PRACY w TRZEBINI,
ul. FABRYCZNA 4 - wraz z DYREKCJĄ PIRPJZh „NAFTOBUDOWA”

ZARZĄD BUDOWLANO-MONTAŻOWY NR 2 w TRZEBINI
o

pr^yj^cia
do stacjonarnego Ochotniczego Hufca Pracy.

Warunkiem przyjęcia jest:
ukończenie 18 lat, a nie przekroczony 22 rok O dobry stan zdro­
wia O wykształcenie podstawowe nie wyższe niż 8 klas, bądź
niepełne podstawowe.

Junacy naszego Hufca pracują w Przedsiębiorstwie Inwestycyjno-Remon-
towym Przemyślu Chemicznego „Naftobudowa”. — Wyżywienie dzienne

odpłatne tylko 18 złotych.
Poza tym junacy otrzymuję:

bezpłatne zakwaterowanie 0 ubranie robocze 0 odpłatne, w 50

proc, w ratach, umundurowanie wyjściowe O wynagrodzenie
zgodnie z Układem Zbiorowym Pracy.

Przychodzęc do hufca musisz spełniać trzy podstawowe warunki:

pracować 0 uczyć się 0 odbywać szkolenie wojskowe w ramach

samoobrony.
Nauka bezpłatna. — Możliwość ukończenia Podstawowego Studium Za­
wodowego lub Zasadniczej Szkoły Budowlanej o kilku specjalnościach
zawodowych oraz dla wyróżniających się junaków atrakcyjne kursy: jak:

• KIEROWCA SAMOCHODOWY, SPAWACZ

Odbędziesz szkolenie wojskowe w zakresie samoobrony, z przeniesie­
niem do rezerwy. — Na terenie Hufca istnieje klub, sala telewizyjna,
boisko sportowe, TKKF, PTTK, LOK, PCK, biblioteka oraz sekcje zainte­
resowań.

Przyjedź do nas, zabierając ze sobą:
dowód osobisty z adnotacją o zwolnieniu z ostatniego miejsca
pracy 0 ostatni dokument wojskowy 0 świadectwo szkolne 0

rzeczy osobistego użytku.
Bilety na bezpłatny przejazd otrzymasz w miejskich i wojewódzkich Za­
rządach ZSMP.

Zgłoś się pod adresem: 13-36 OHP — 32-540 TRZEBINIA, ul.

Fabryczna nr 4 — województwo katowickie. — CZEKAMY NA TWÓJ
PRZYJAZD I KOMENDA 31-36 OHP

głasza W PISY

KOMBINAT BUDOWNICTWA MIESZKANIOWEGO

KRAKOWIE, 30-969 KRAKÓW, os. TEATRALNE 9

porozumieniu z WOJEWÓDZKĄ KOMENDĄ
OCHOTNICZYCH HUFCÓW PRACY
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W drugim roku pobytu w Hufcu istnieje możliwość zdobycia zawodu

operatora sprzętu budowlanego i spawacza. — Ukończycie szkołę podsta­
wową. — ódbędziecie szkolenie poborowych junaków w oddziale sa­
moobrony Ochotniczych Hufców Pracy — z przeniesieniem do rezerwy
po jego zakończeniu.

Kombinat zapewnia:
bezpłatne zakwaterowanie 0 częściowo odpłatne wyżywienie 0
umundurowanie <> zwrot kosztów przejazdu 1 raz w miesiącu ce­
lem odwiedzenia rodziny 0 korzystanie z urządzeń socjalnych
i ośrodków wczasowych 0 wynagrodzenie wg systemu akordu

zryczałtowanego z premią.
Wyjeżdżajęc z domu zobierzcie ze sobą:

dowód osobisty lub tymczasowy dowód tożsamości 0 książeczkę
wojskową , lub zaświadczenie o zgłoszeniu się do rejestracji 0
ostatnie świadectwo szkolne.

Bezpłatne bilety na przejazd do Krakowa wydają gminne, miejskie i wo­
jewódzkie Zarządy Związku Socjalistycznej Młodzieży Polskiej. Dojazd
do Kombinatu z Dworca Głównego PKP tramwajem nr 5 do Nowej Huty
(wysiadać na przystanku przy Rondzie Kocmyrzowskim). K-3051

;w
Uczęszczajęc do Zasadniczej Szkoły Zawodowej zdpbędziecle

MURARZA-TYNKARZA
MONTAŻYSTY ELEMENTÓW ŻELBETOWYCH
CIEŚLI BUDOWLANEGO
BETONIARZA-ZBROJARZA.

wieku 17~24 lat do Ochotniczego Hufca Pracy.
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PRACOWNIKA fizycznego
i kierowcę samochodu
„Zuk" — zatrudni zaraz

przetwórnia owocowo-wa­
rzywna — Jan Łęcki, Kra­
ków — Wola Duchacka,
ul. Sułkowskiego 6.

,-56056

Kupno

„SILNIK 1100”, Austin
Morris lub wał główny.
Oferty 56191 „Prasa" Kra­
ków, Wiślna 2.

Sprzedaż

WAPNO palone i hydra­
tyzowane dostarcza wa­
piennik „Mirów”. Infor­
macje i zamówienia: Kra­
ków, ul. Boh. Stalingra­
du 29/7, telefon 2ob-39, w

godz. 8—lu i 15—21 .

g-56362

PRZYCZEPĘ towarową do
iiata 125 — sprzedam. —

KiaKÓw, Skawińska 13/24.

g-ool23

PUSTAKI żużlowo-pyło-
we, sucne, dostarcza wy-

< twurnia Eugeniusza? Ru­
gana, Poręoa-Żegoty 4U6.

informacje; Kranów, ul.
Bonaterow Stalingradu
29/7, 1 p., tel. 25ó-3v, dó
gudz. 10 i od 15-tej. ,

g-56184

MERCEDES 170, stan do­
bry, na chodzie — sprze-
nam. Dęoica, ul. iuyso-
fcuLSKfi lb/43,

P-201

VOLKSWAGEN 1200 „gar­
bus” — sprzedam. Zdzi­
sław Opałka, Nawojowa
uz, tel. iNOwy Sącz 3.W-15.

S-53293

Lokale

PRAWNIK poszukuj, w

'zamówię na iok garso­
niery lub samodzielnego
Pokoju. Oferty a«34 „pra­
sa” zarnuw, Kranówsaa
12.

Nieruchomości

W MAKOWIE Podhalan-
SKim. sprzedam parcelą
buaowlauą o pow. liuu
hu, wraz z zezwoleniem
na buaową, Imormaeji li­
stownej ma uuzieiam. —

Genowefa PoiaK, Grze-

cnyma 400, 34-22U MaKow
i^oanaiansKi, tel. 114,

SPRZEDAM nowy dom
jeanoroazinny z maią
uziaiKą, staw 1 maszyny
stoiarsKie. Armata, Huta
Nowa 84, k. WideleK, woj.
Kieleckie.

DOMEK jednorodzinny w

Tarnowie — kupię. 32-826
Wat-rtuua 43, woj. tar-

nowsKie,
T-54730

SPRZEDAM dom jędno-
roazmny. Piotr Baran,
Kopaliny 106, p-ta J erz-

manowice.

NOWY Sącz ■— dom jed­
norodzinny, murowany —

sprzeaam z rozliczeniem
za mieszkanie. Zgłosze­
nia: Nowy sącz — Biuro
Kencistow, Kościuszki 22.

S-o32dl

SPRZEDAM w Tarnowie
połowę domu murowane­
go z wolnym mieszka­
niem. — Zgłoszenia: Tar­
naw, skrytka pocztowa *6

35ab4-g

SPRZEDAM dom jedno­
rodzinny, 110 mt, w stanie
surowym, z ogtodKiem, w

Tenczynku, ul. Tenczyń-
ska la?. Zgłoszenia: Lu­
bawka — telefon 102, w

godzinach lo—20.
A-99

SPRZEDAM nierucho­
mość w Mielnie, centrum
— cukiernia z wytwór­
nią lodow oraz pomiesz­
czenie mieszkalne, 7 po­
koi. — Wiadomość: Jan
sencio, Koszalin, ul. Szy­
manowskiego 18 c/10, te­
lefon 261-13.

K-4769

Zguby

12 LIPCA br. zgubiono
w Bocnni pamiątkowy
złoty zegarek „boxa”. —

Uczciwego znalazcę prosi
się o zwrot za nagrodą
pod adresem: Radłów, pl.
Kościuszki 16.

x T-54728

TOKARKĘ
typu TRa-90/2000 (PORĘBA) — po

naprawie głównej — ZAMIENI NA

TOKARKĘ dowolnego typu, lecz z

łożem długości 6.000 mm — Przed­
siębiorstwo Robót Zmechanizowa­
nych „Budostal-8” w Krakowie, ul.

Przewóz 34. . K-5039

DREWNO OPAIOWE
pochodzące ze zlikwidowanych palet —

OFERUJE przedsiębiorstwom państwowym
lub nabywcom prywatnym Przedsiębior­
stwo Handlu Chemikaliami „Chemia” —

KRAKÓW, ul. PILOTÓW 6.

Zgloszenici przyjmuje Dział Zaopatrzenia,
pokój nr 207. K-5038

2 reduktory gazowe
typ GRDE-300/10 B, zużyte w

30 proc., produkcji NRD, rok

budowy 1968 — SPRZEDADZĄ
Gorlickie Zakłady Materiałów
Izolacyjnych w Gorlicach, ul.

Waryńskiego 23.

Jednostkowa cena 15.092 złote.

Absolwenci szkół

podstawowych!
ZAKŁAD ENERGETYCZNY - KRAKÓW

w KRAKOWIE, ul. DAJWÓR 27

ogłasza
dodatkowe wpisy

do 3-letniej
Szkoły Zawodowej Przyzakładowej

na rok szkolny 1978/79
w zawodzie ELEKTROMONTERA.

Kandydaci w wieku 15-17 lat,
winni złożyć:

A podanie
A życiorys
A świadectwo ukończenia szkoły

podstawowej
A zgodę rodziców na naukę

zawodu

A świadectwo zdrowia ze szkoły
A cztery fotografie.

Uczniowie otrzymują pełny asortyment
ubiorów roboczych i ochronnych oraz mun­
durek wyjściowy.

Od drugiej klasy przysługują uczniom
świadczenia w postaci zniżki w opłatach za

energię elektryczną i dodatek za ekwiwa­
lent węglowy.

Uczniowie otrzymują odpowiednie wy­
nagrodzenie i nagrody pieniężne za dobre
wyniki w nauce i pracy.

3-letni okres nauki zawodu wliczany jest
do stażu pracy w zakładzie.

Absolwentom szkoły zapewnia się stałą
i dobrze płatną pracę w Zakładzie, w

atrakcyjnym i poszukiwanym zawodzie
ELEKTROMONTERA.

Bliższych informacji udziela oraz wpisy
przyjmuje Wydział Kadr i Szkolenia Za­
kładu Energetycznego Kraków — w Kra­
kowie, ul. Dajwór 27, tel. 170-44 wewn. 219.

NIE ZWLEKAJCIE Z DECYZJĄ.
ILOSC MIEJSC OGRANICZONA.

K-5098
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WAKACJE:

K-4852

WTOREK, 1 SIERPNIA 1978 R. — NR 174

BIURO EKSPORTU

ZASADNICZA SZKOŁA BUDOWLANA

i TECHNIKUM BUDOWLANE

DLA PRACUJĄCYCH w JAWORZNIE

CHRZANOWSKIEGO

PRZEDSIĘBIORSTWA BUDOWLANEGO

za własne zarobione pieniadze-
to doża przyjemność i satysfakcja!

ZAKŁAD MLECZARSKI Nr 1 „BRONOWICE”, Kra­
ków, ul. BALICKA 100, telefon 714-44, wewn. 26,
ZATRUDNI ZARAZ MŁODZIEŻ w okresie wakacji
do pracy przy butelkowaniu mleka i do prac po­
rządkowych na wydziale produkcyjnym.

Wynagrodzenie wg obowiązującego Układu Zbioro­
wego Pracy dla pracowników zatrudnionych w spół­
dzielczości mleczarskiej. — Dojazd autobusem nr 126
z ul. Krupniczej.

WEWNĘTRZNEGO
PHZ POL-MOT

uprzejmie przeprasza

wszystkich PT Klientów, nabywców
samochodów w eksporcie wewnętrz­
nym, za powstałe w I półroczu br.

opóźnienia w realizacji przyjętych
zamówień. Kłopoty związane z od­
biorem samochodów zostały spowo­
dowane trudnościami w dostawach

i ograniczoną przepustowością punk­
tów wydających, przy równoczesnym
zwiększonym napływie zamówień.
Biuro Eksportu Wewnętrznego PHZ

POL-MOT zapewnia PT Klientów,
że dokłada wszelkich starań u kon­
trahentów krajowych i zagranicznych
o maksymalne przyspieszenie dostaw

dla zrealizowania wszystkich złożo­
nych zamówień, tak aby już w III

kwartale br. przywrócić wydawanie
samochodów w ciągu 2-4 tygodni
od daty wpłaty w BPKO.

ogłaszają wpisy
na rok szkolny 1978/79 - do klas pierwszych

Zasadniczej Szkoły Budowlanej Przyzakładowej
dla absolwentów szkół podstawowych

o następujących zawodach:

o 2-letnim okresie nauczania:

9 MURARZ-TYNKARZ

• MALARZ BUDOWLANY

• POSADZKARZ

9 PREFABRYKACJA ELEMENTÓW BUDOW­
LANYCH

o 3-letnim okresie nauczania:

9 MECHANIK MASZYN BUDOWLANYCH

• SLUSARZ-SPAWACZ.

Uczniom zamiejscowym zapewnia się całodzienne wy­
żywienie i bezpłatne zakwaterowanie w internacie.

Na kierunek „MALARZ BUDOWLANY” przyjmo­
wane są również DZIEWCZĘTA — (bez możliwości za­
kwaterowania w internacie).
Uczniowie w okresie nauki otrzymuję:

A dwa ubrania wyjściowe, cztery koszule i dwie

pary półbutów
odzież ochronną i roboczą oraz narzędzia pracy

codziennie posiłki regeneracyjne,
zapomogi i świadczenia socjalne.

▲
▲
▲

Po ukończeniu Zasadniczej Szkoły Budowlanej absol­
wenci mają prawo kontynuowania nauki w 3-letnim

Wieczorowym Technikum Budowlanym dla Pracują­
cych w Jaworznie.
Kandydaci winni niezwłocznie złożyć lub przesłać
listownie następujące dokumenty:

A

▲
▲

podanie
dowód osobisty rodziców (do wglądu)
świadectwo zdrowia stwierdzające zdolność

wykonywania zawodu

trzy fotografie
świadectwo ukończenia szkoły podstawowej.

A
▲

Adres szkoły:
— Zasadnicza Szkoła Budowlana Chrzanowskiego

Przedsiębiorstwa Budowlanego, ul. Szopena 40

32-510 JAWORZNO - telefon 35-81.
K-4804

PRZETARGI KOMUNIKATY

Bank Spółdzielczy w Piwnicznej — ogłasza, że
W DRODZE PRZETARGU sprzeda w miejsco­
wości Piwniczna stodołę drewnianą, krytą da­
chówką, przeznaczoną do rozbiórki.

Cena wywoławcza wynosi 36.521 złotych.
Oferty, w zalakowanych kopertach, z napi­

sem „Oferta — składniki budowlane”, należy
składać do dnia 18 sierpnia 1978 roku, w biu­
rze Banku Spółdzielczego w Piwnicznej.

W powyższym terminie należy wpłacić na

konto Banku Spółdzielczego w Piwnicznej w

Banku Gospodarki Żywnościowej O/w w No­
wym Sączu, Nr 849009-332-138-3 lub w kasie
Banku Spółdzielczego w Piwnicznej, wadium
zwrotne w wysokości 10 proc, ceny wywoław­
czej, stanowiące warunek dopuszczenia oferen­
ta do przetargu.

Komisyjne otwarcie kopert nastąpi w dniu
21 sierpnia 1978 roku, o godzinie 10, w biurze
Banku Spółdzielczego w Piwnicznej, ul. Kazi­
mierza Wielkiego 38.

W wypadku niedojścia do skutku pierwszego
przetargu, drugi przetarg odbędzie się po upły­
wie 1 godziny w tym samym miejscu.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i osoby prywat­
ne.

Bliższych wyjaśnień udziela się codziennie w

godzinach 8—15, telefonicznie, pod nr Piw­
niczna 18.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu bez obo­
wiązku podania przyczyn.

Stodołę przeznaczoną do rozbiórki oglądać
można przy ul. Cmentarnej, codziennie, w do­
wolnej porze dnia. K-5026

Komenda Chorągwi ZHP Nowy Sącz, ul. Wąso­
wiczów 8 — SPRZEDA W DRODZE PRZE­
TARGU NIEOGRANICZONEGO

— samochód marki Fiat 125 p, nr rejestra­
cyjny 0733 KE, nr podwozia 107912, nr

silnika 054483, rok produkcji 1971.
Cena wywoławcza wynosi 37.025 złotych.
Przetarg odbędzie się dnia 28 sierpnia br.,

o godzinie 9, w siedzibie Komendy Chorągwi
przy ul. Wąsowiczów 8.

W przypadku niedojścia do skutku I prze­
targu przetarg II odbędzie się w tym samym
dniu, o godzinie 10.

Samochód można oglądać od 7 do 12 sierp­
nia, w siedzibie Komendy Chorągwi.

Przystępujący do przetargu winien wpłacić
na konto KĆH w NBP. Nowy Sącz, Nr

49009-6057-132, wadium w wysokości 10 proc,
ceny wywoławczej, do dnia 15 sierpnia 1978 r.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetar­
gu, bez obowiązku podania przyczyn.

Przetarg odbędzie się na zasadach określo­
nych w zarządzeniu Ministra Komunikacji z

dnia 14 IV 1972 r. (Monitor Polski nr 26, poz.
148). K-5020

Dyrekcja Zespołu Opieki Zdrowotnej w Gorli­
cach, ul. H. Sawickiej nr 1 — unieważnia kwi-
tariusz przychodowy oznaczony numerami od
521301 do 521400, który zaginął w miesiącu
czerwcu 1978 roku. Kwitariusz opatrzony był
pieczęcią o treści: Zespół Opieki Zdrowotnej
ul. H. Sawickiej 1 — 38 -300 Gorlice, identyfi­
kator 0308614. K-5010

Nadleśnictwo Łosie — ogłasza, że skradziono
cechówkę odbiorczą leśniczego nr 303 Leśni­
ctwa Brunary — Nadleśnictwo Łosie.

K-5028

13-12 OCHOTNICZY HUFIEC PRACY

32-300 OLKUSZ, ul. J. KANTEGO 4 - tel. 310-87

ogłasza ZAPISY
do hufca stacjonarnego na 1978 r.

Warunki przyjęcia:
A ukończony 17 rok życia
▲ dobry stan zdrowia

▲ wykształcenie nie wyższe niż 8 klas.

Obowiązki uczestników hufca:

0 praca w Olkuskim Przedsiębiorstwie Budowla­
nym

0 nauka w Zasadniczej Szkole Budowlanej
0 podnoszenie kwalifikacji na kursach zawodo­

wych
0 szkolenie poborowych w oddziale samoobrony.

Hufiec zapewnia:

zdobycie popłatnych i poszukiwanych zawo­
dów budowlanych, a dodatkowo kurs kierow­
cy samochodowego, bądź spawacza

po ukończeniu ZSB możliwość kontynuowania
nauki w Technikum Budowlanym
przeniesienie do rozerwy po odbyciu szkolenia

obronnego
bezpłatne zakwaterowanie w hotelu robotni­
czym
całodzienne wyżywienie (odpłatne 18 zł)
umundurowanie organizacyjne (odpłatne w 50

procentach)
A wszystkie inne świadczenia przysługujące pra­

cownikom Olkuskiego Przedsiębiorstwa Bu­
dowlanego

'A dobre warunki socjalne i kulturalno-oświatowe.

Wymagane dokumenty: f

0 podanie i życiorys , f
O świadectwo szkolne i 4 fotografie.
które należy niezwłocznie przesłać pod adresem
hufca.

ILOŚĆ wolnych miejsc w hufcu jest OGRANICZONA

K-4834

A

A

A.

Odbiorcy prądu
Z REJONU ENERGETYCZNEGO PODGÓRZEI

A

Wfek Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemy*
Wk slowego „CHEMOBUDOWA" - Kraków

ogłasza W PISY

MURARZA-TYNKARZA

CIEŚLI BUDOWLANEGO

MALARZA

POSADZKARZA-LASTRIKARZA

w Krakowie, ul. Stachowicza 18

w porozumieniu z Wojewódzką Komendą
Ochotniczych Hufców Pracy

Letnie wakacje za własne,
zarobione pieniądze

KRAKOWSKI KOMBINAT

CEMENTOWO-WAPIENNICZY

zakład wiodący
CEMENTOWNIA „NOWA HUTA”

zatrudni
w okresie wakacji MŁODZIEŻ

w wieku powyżej 18 lat

(mężczyzn i kobiety)
stanowiska:

PAKÓWACZY cementu

ROZŁADOWYWACZY surowca

Ślusarzy
ELEKTROMONTERÓW
PRACOWNIKÓW niewykwali­
fikowanych w wydziałach pro­
dukcyjnych i pomocniczych.

Przedsiębiorstwo zapewnia:
<0> wynagrodzenie według Układu

Zbiorowego Pracy dla przemy­
słu materiałów budowlanych

0 dla mężczyzn zakwaterowanie
‘

w hotelu robotniczym, przy
którym znajduje się stołówka

0 posiłki regeneracyjne.
Chętni do podjęcia pracy proszeni Są
o zgłaszanie się w Dziale Kadr i
Szkolenia KKCW Cementowni „No­
wa Huta”, codziennie w godz. 7—15.

Dojazd tramwajem linii nr 15, 14,
20 i 26, do końcowego przystanku
w Pleszowie. K-4918

na

▲
A

▲
▲
▲

A
▲

Nauka • Praca • Szkolenie Wojskowe

Ochotniczy Hufiec Pracy 17—2
pracujący na rzecz Krakowskiego Przedsiębiorstwa Budownictwa

Przemysłowego „KRAKBUD”, - w porozumieniu z Komendą Woje­
wódzką OHP w Krakowie

ogłasza przyjęcia kandydatów
(mężczyzn)

w wieku 16-24 lat, do hufca szkolnego i produkcyjnego.
Hufiec I Przedsiębiorstwo zapewnlajg:

1) naukę w Zasadniczej Szkole Budowlanej, mieszczącej się na

terenie hufca — w zawodach:

A klasy dla dorosłych — MURARZ, DEKARZ, BLACHARZ,
POSADZKARZ, MONTER KONSTRUKCJI ŻELBETO­
WYCH, MALARZ

A klasy dla młodocianych — MALARZ, MECHANIK MA­
SZYN BUDOWLANYCH, MONTER KONSTRUKCJI STA­
LOWYCH, MONTER WEWNĘTRZNYCH INSTALACJI

BUDOWLANYCH, MURARZ, POSADZKARZ, CIEŚLA

wojskowe szkolenie poborowych w systemie OC — (po odbyciu
szkolenia przeniesienie do rezerwy)
możliwość ukończenia szkoły podstawowej
zakwaterowanie, ubranie robocze i podręczniki szkolne

wyżywienie — (częściowo odpłatne)
ukończenie dodatkowych kursów zawodowych: — MALARZ,
SPAWACZ, OPERATOR SPRZĘTU BUDOWLANEGO, KIE­
ROWCA CIĄGNIKOWY i KIEROWCA SAMOCHODOWY

wynagrodzenie wg stawek obowiązujących w budownictwie

po ukończeniu Szkoły i Hufca istnieje możliwość wyjazdu na

budowy zagraniczne.
młodzież ma możność korzystania z urządzeń socjalnych

Rejon Energetyczny Podgórze — przypomina uprzejmie P. T.
Odbiorcom, że w dalszym ciągu przyjmowane są zgłoszenia
w sprawie przerw w dostawie energii elektrycznej, względnie
informacje o uszkodzeniach sieci elektrycznej na terenie Rejonu,
jak następuje:

■ dla miasta i gminy Dobczyce oraz gmin: Gdów, Raciecho­
wice i Wiśniowa
«- Dobczyce telefon 115, czynny całą dobę — lub
— Kraków tel. 170-44 wewn. 554, czynny całą dobę, wzgl.
— Myślenice telefon 212-95, czynny w godzinach 6—22

dla miasta i gminy Skawina oraz gmin Mogilany i Świąt­
niki Górne
— Skawina telefon 37, czynny całą dobę — lub
— Kraków telefon 170-44 wewn. 554, czynny całą dobę
dla miasta i gminy Wieliczka oraz gmin Biskupice, Nlego-
wić i miejscowości Podlęże
— Wieliczka telefon 246, czynny całą dobę
— Kraków telefon 170-44 wewn. 554, czynny całą dobę.

2)

3)
4)
5)
6)

7)
8)

W Hufcu młodzież ma możność korzystania z urządzeń socjalnych
Przedsiębiorstwa oraz sprzętu ogólnosportowego, narciarskiego,
żeglarskiego i motorowodnego. Atrakcyjne formy spędzania wol­
nego czasu organizuje Kadra Hufca. Na terenie Hufca znajduję
boiska sportowe oraz piękny Klub „Junak”. Prężnie działają również

sekcje zainteresowań: koło plastyki, koło fotografii amatorskiej, ze­
spół muzyczny, kabaret, orkiestra dęta, klub żeglarski - (100 m

od Hufca znajduje się zalew wodny „Bagry”).

Zgłaszajqc się do Hufca należy przywieźć ze sobq następujące dokumenty:
A świadectwo ukończenia szkoły podstawowej
▲ dowód osobisty (do wglądu)
▲ książeczkę wojskową lub zaświadczenie z rejestracji przedpo­

borowych.
Młodociani muszą posiadać metrykę z potwierdzeniem miejsca ząmiesz-
kania oraz zgodę rodziców na naukę w Hufcu.

Zgłoszenia do Hufca Szkolnego przyjmuje się do dnia 15 września

br., o do Hufca Produkcyjnego do dnia 15 października br.

Dojazd dó Hufca z Dworca Głównego PKP i PKS w Krakowie tram­
wajem nr 3 w kierunku Prokocimia (wysiadać przy ul. Płaszowskiej, a na­
stępnie z ul. Płaszowskiej autobusem nr 127 na ul. Grochową — (wysia­
dać na ostatnim przystanku).
Adres Hufca:

- KOMENDA 17-2 OHP, ul. GROCHOWA 19 - 30-731 KRA­
KÓW, telefon nr 661-47.

§ K-3301

dla młodzieży w wieku od 17 do 24 lat,

do dwuletniego Ochotniczego Hufca Pracy -

w Oświęcimiu.

KOLEDZYI Kończqc szkolę zawodowq zdobędziecle
zawód:

A

A

A

▲
a ponadto możecie ukończyć kursy:

A OPERATORA sprzętu budowlanego
(bezpłatnie)

▲ KIEROWCY SAMOCHODOWEGO (odpłatnie).

Odbędziecie szkolenie wojskowe w systemie samoobro­
ny, z przeniesieniem do rezerwy po jego zakończeniu.

ZGŁOSIĆ SIĘ MOŻECIE NATYCHMIAST!

Przedsiębiorstwo zapewnia:

bezpłatne zakwaterowanie <> częściowo odpłatne wyży­
wienie O umundurowanie <> zwrot kosztów przejazdu 1
raz w miesiącu celem odwiedzenia rodziny O korzystanie
z urządzeń socjalnych i ośrodków wczasowych <> wyna­
grodzenie wg Układu Zbiorowego Pracy w budownictwie.

Wyjeżdźajqc z domu zabierzcie ze sobą:
dowód osobisty lub tymczasowy dowód tożsamości'♦
książeczkę wojskową lub zaświadczenie o zgłoszeniu się do

rejestracji ♦ świadectwo ukończenia 8 klasy szkoły pod­
stawowej ♦ rzeczy osobistego użytku.

Bezpłatne bilety na przejazd do Hufca wydają gminne,
miejskie i wojewódzkie Zarządy Związku Socjalistycz­
nej Młodzieży Polskiej. — Zgłoszenia: 3-9 Ochotniczy
Hufiec Pracy Federacji Socjalistycznych Związków Mło­
dzieży Polskiej — 32-602 Oświęcim, ul. Bema 29, woj.
bielsko-bialskie. K-4744
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Komunikat WUS w Krakowie (2)

Inwestycje, rolnictwo, handel
w I półroczu

KAMERALNY (Boh. Stalingradu
21): S. Mrożek: Emigranci -— 19.15.

Pozostałe teatry nieczynne.

Wypoczynek w mieście

i pozo jego rogatkami
Jakie znaczenie dla miasta ma zieleń zdajemy sobie wszy­

scy sprawę — zmniejsza hałas nawet o 30 decybeli, zatrzy­
muje na swojej powierzchni ogromne ilości pyłów, pochła­
nia szkodliwe gazy. Na terenie miejskiego województwa kra­
kowskiego nie mamy jej zbyt wiele bo tylko 1178 ha w tym,
tp samym. Krakowie. około 1051 ha. Prócz tego w tym rejonie
znajduje się jeszcze 957,2 ha lasów komunalnych — terenów
wydzielonych z lasów państwowych, które mają zapewnić
mieszkańcom wypoczynek. Jednym z głównych założeń. Pla­
nu, Społeczno-Gospodarczego Rozwoju Krakowskiego Zespołu
Miejskiego stało się więc dalsze zwiększenie terenów zielo­
nych o 1366 ha i lasów komunalnych, o ponad 400 ha. Nie­
które projekty już częściowo wykonano, inne znajdują się
w różnym stadium realizacji np Park Krowoderski, Park
Księcia Józefa w zakolu Wisły, tereny zielone w Mistrzejo-
wicach i Batowićach, budowa parku w Prokocimiu Nowym,
powiększenie parku w Skawinie i in. Do roku 1990 zagospo­
darowane zostaną bulwary Białuchy. Dłubni, Wilgi, Rudawy
aż do Mydlruk, park kontemplacyjny w Plaszowie, w Prze-
gorzałach, czy Krzesławicach. Powstaną także ośrodki re­
kreacyjne poza miastem Jednym z ważniejszych jest zespól
obiektów rekreacyjnych w Kryspinowie. Prace przygotowaw­
cze zakończono już w roku 1972 i od tamtej pory aż przez
6 lat Miejskie Biuro Projektów opracowywało potrzebną do­
kumentację., Trudności było więc dużo, do tej pory jeszcze
nie wiadomo także kto będzie generalnym wykonawcą. Nie­
mniej w tym roku mają się rozpocząć prace I etapu przy
obiektach sanitarnych i parkingach. Do .roku 1990 powierz­
chnia akwenu — w tej chwili 20-hektarowego — wzrośnie
trzykrotnie, powiększą się także tereny zielone do 1-5 ha.
Powstaną ośrodki żealarskie, boiska sportowe, zaplecze ga­
stronomiczne. (Iw)

W pierwszych 6 miesiącach br. przybyło w

woj. miejskim krakowskim 2,5 tys. mieszkań
o powierzcliniu użytkowej 126,4 tys. m kw.
Przedsiębiorstwa budowlane wykonały 31,8
proc, planu budownictwa mieszkaniowego. Z

pozostałych inwestycji zrealizowano 36,9 proc,
rocznego planu, oddając do użytku m. in. o-

biekty Krakowskich Zakładów Przetwórstwa
Szkia i Zakładów Chemicznych w Alwerni,
piekarnię w Krakowie i oczyszczalnię ście­
ków w Myślenicach. Nadal jednak występują
opóźnienia w przekazywaniu do użytku sze­
regu obiektów.

Wartość prac krakowskich przedsiębiorstw
budowlano-montażowych osiągnęła sumę 19,6
min zl. Wystąpiły .jednak poważne trudności
z materiałami i transportem, co spowodowało
niew ykonanie planów- przez 16 przedsiębiorstw
w wysokości 129 min zł. W przedsiębiorstwach
budowlanych r.adal utrzymuje się wysokie za­
trudnienie przekraczające o 2,3 proc, plany,
aczkolwiek jest ono niższe o 0,5 proc, od u-

biegłorocznego. W budownictwie pracowało w

I półroczu 81.7 tys. osób. Przeciętna płaca wy­
nosiła 5155 zł

Tegoroczny spis rolny wykazał poprawę u-

żytkowania gruntów (zmniejszenie o 1/4 odło­
gów i ugorów) oraz wzrost powierzchni upra­
wy, pszenicy, jęczmienia jarego, ziemniaków i

oleistych, przy zmniejszonym areale żyta, o-

wsa i tytoniu.

Nastąpiła pew na popraw a w hodowli. O 0.2

proc, w porównaniu z uh. rokiem wzrosło po­
głowie bydła, o 10,6 proc. — trzody chlewnej,
o 16,9 proc. — owiec. Nie osiągnięto jednak
jeszcze stanu hodowli z 1975 r. •

W I półroczu zanotowano pewien wzrost

skupu żywca rzeźnego a także mleka. Zmniej­
szył się natomiast skup ziemniaków, owoców,
warzyw i jaj. Utrzymuje się zwiększony po­
pyt na środki do produkcji rolnej. Wzrosła

sprzedaż nawozów sztucznych o 8,1 proc., pasz
przemysłowych o 19.9 proc., maszyn rolni­
czych (według wartości) o 10,2 proc.

Handel detaliczny sprzedał towary wartości
15,6 nild zł (o 9.6 proc, więcej niż w ub. roku).
Dostawy mięsa i przetworów mięsnych wzro­
sły w stosunku do 1 półrocza ub. roku o 1,3
proc., ale nadal kształtowały się poniżej za­
potrzebowania. Notowano niedobory ryb i

przetworów’.rybnych, serów, owoców. Za małe
były dostawy odzieży i wyrobów dziewiar­
skich dla dzieci, tkanin, obuwia, dywanów, fi­
ranek, zmechanizowanego sprzętu gospodar­
stwa domowego, szkła, porcelany, mebli se­
gmentowych, materiałów budowlanych i in­
stalacyjnych oraz węgla.

Wartość usług bytowych dla ludności

świadczonych przez jednostki gospodarki u-

spolecznionej wyniosła 937 mli zł, o 19,1 proc,
więcej niż w 1977 r.

„The Lira Singers”
w Krakowie

Założony w 1965 r. w Chica­
go zespół wokalny „The

' Lira
Singers” gościł po raz pierw­
szy w Polsce w 1976 r, biorąc
udział w III . Światowym .Fes­
tiwalu Chórów Polonijnych w

Koszalinie. Zdobył wówczas 3
nagrody. Odbył także tournee

po kraju spotykając się z go­
rącym przyjęciem polskiej pu­
bliczności.

Sympatyczny zespół polonij­
ny, którego członkinie są ab­
solwentkami lub studentkami

chicagowskiego konserwato­
rium, ma w swoim repertua­
rze polską muzykę klasyczną
i ludową, śpiewaną po polsku.
Wzbogacają swój repertuar, m.

in. przez- współpracę z polski­
mi kompozytorami.

Zespół „The Lira Singers”
bawi ponownie w Polsce. Uczer
stnięzył niedawno, w, II Polo­
nijnych Spotkaniach z Polską
Piosenką w Zielonej Górze,
gdzie otrzymał nagrodę woje­
wody zielonogórskiego, zaś p.
Lucyna Migała — .założycielka
i kierowniczka zespołu — uho­
norowana została nagrodą
specjalną Towarzystwa „Polo­
nia” za popularyzację polskiej
sztuki w USA. Zespół wystą­
pi w najbliższy piątek (4 sierp­
nia) w . Krakowie w, auli
PWSM, ul. Basztowa 8, o godz.
20,30. Wstęp wolny.

(0

KSR w Przedsiębiorstwie
Instalacji Przemysłowych „In­
stal” pozytywnie oceniła wyko­
nanie produkcji, i-rzeastawio-
no realizację zadań w 6 wo-

jewództwacn Polski południo­
wej, gdzie „Instal” pracuje na

229 piacach budów. Najważ­
niejsze z nich to Stacja Uzdat­
niania Wody w Goczałkowi­
cach, Elektrownia Jaworzno
111, Elektrownia w Połańcu, a

iw Krakowie — przede wszys-
itkim roboty instalacyjne zwią-
[zane z doprowadzeniem ciepła
' do mieszkań. Dobrze też wy­
wiązał się „Instal” z pracy na

budowach eksportowych w

ZSRR, Iraku, NRD, RFN i
Austrii.

»Instal* pracuje
na 229 budowach

DOM ŻOŁNIERZA (Lubicz 48) :

Nickelodeon (USA 12 lat) ***/©oo—

15.45, 18. KIJÓW (Krasińskiego 34):
Roll-ercoaster (USA 15 lat) **;0M —

15.45, 20, Dziewczyna z- reklamy
wł. -USA 18 lat) — 18. KUL­
TURA (Rynek Gł. 27): Powodzenia

siary (fr. 15 lat) — 8, 10, 12.
14. 16, 18. 20. MASKOTKA (Dzier­
żyńskiego 55): Mimino (radź, b.o .)
— 15.30, Kabaret (USA 15 lat)
***#ycoo — 17.30, 19.30. MŁODA

GWARDIA (Lubicz 15) : Dick

i- Jare (USA 15 lat) ***/«« —

14.45, 17, 19.15. MIKRO (Dzierżyń­
skiego 5): Granica (poi. 15 lat)
— 16, 18, 20. PASAŻ BIELAKA:

Przygody Bolka i Lolka — 10, 11,
15. 16, 17, Gdzie się podziała siód­
ma kompania? (fr. b.o .) */00° —

12. 18. 20. PODWAWELSKIE (Ko­
mandosów 21); Niech żyją duchy
(CSRS b.o .) */3° — 16, 18.
SZTUKA (Jana 4): Od­
dział (USA 15 lat) ***/ooo — 10, IŻ,
16. 18, 20. ŚWIT DUŻA SALA (OS.
Teatralne 10): Odrażający, brudni,
źli... (wl. 13 lat) **/°00 —

-15.45, 18, 20.15. ŚWIT MAŁA SALA

(os. Teatralne 10): Brawurowe

porwanie (USA 18 lat) **/oooo —

15. 17.15, 19.30 . Światowid du-

ZA SALA (CS. Na Skarpie 7):
Wdowieństwo Karoliny Zasler

(jug. 13 lat) **/0° — 15.45, 18, 20.15.
ŚWIATOWID MAŁA SALA (OS. Na

Skarpie 7): Szpinak czyni cuda

(CSRS 12 lat) ♦/*’ • — 15, 17, 19.

TĘCZA (Praska 27): Śmierć pre­
zydenta (poi. 12 lat) ****/ooo — 17,
13. UCIECHA (Boh. Stalingradu
16): Barroco (fr. 18. lat) **/°°° J

I-O.- 12.15, Zasady domina (USA 15

lat) **/°°°
_ 15.45, 18. 20.15. UGO-

REK (cs. Ugorek): Ebirah — po­
twór z głębin (jap. b.o.) — 17, Po­
wrót straconych (jug. b.o) ♦/3O —

19. WANDA (Waryńskiego 5):
Czarny korsarz (wł. 15 lat) */,oo°
— 15.30, 18, 20.30 . WARSZAWA

(Stradom 15): Manding-o (wł.-USA
18 lat) */003 — 15.45, 18. 20.15. WOL­
NOŚĆ (18 Stycznia 1): Sami swoi

(poi. b.o .) **/oooo
_ io, 12, Wodzi­

rej (poi. 13 lat) 15.45, 13,
20.15. WRZOS (Zamojskie­
go 50)Pocałunki z Hongkongu
(fr. 12 lat) */oo® — 16, 18, 20. WI­
SŁA (Gazowa 25): Taka szalona,
że może zabić (fr. 18 lat) **/=°° —

U. 16, 13, Gra o jabłko (CSRS 18

lat) ♦♦/«* — 20. ZWIĄZKOWIEC
(Grzegórzecka 71); Godzilla contra

Gigan (jap. 12 lat) */°°® — 16, Leo-
nor (fr. 15 lat) */°° — 18, 20.

CO, GDZIE
KIEDY ?
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Alfonsa

grafie — J Leśniak, M. Lima­
nowski, K. Poliesch, K. Rzepecki
(’.ą—18). GALERIA „PRYZMAT”
(t.oOzowska 3): Wystawa —

Grafika Wojciecha Krzywobloc-
klego (10—18). GALERIA SZTU­
KI WSPÓŁCZESNE! (Stolar­
ska s—10): Wystawa malar­
stwa L. Pindla (11-19) KRAMY

DOMINIKAŃSKIE (Stolarska 8—

10): Wystawa A Starczewskiego
MPiK (Mały Rynek 4): CZYTEL­
NIA: (10—21). GALERIA: Wystawa
J. Kaczarowskiego i S. Urbańąlue-
go „Pojęcia grafiki": (11—19).
MPiK (pl Centralny): CZYTEL­
NIA: (.0—20), GALERIA: Wystawa
Andrzeja Głowackiego pt. ..Cóila-

ge” (10—20). DWOREK JANA MA­
TEJKI W KRZESŁAWICACH

(Kruczkowskiego 5): (niecz.).
MYŚLENICE - MIEJSKIE SALE

WYSTAWOWE (3 Maja): Wysta­
wa rzeźby' Wojciecha Firka

(9—14), DOM GRECKI (Sobie­
skiego 3): Wystawa: Muzea pod­
tatrzańskie (10-rl4), MDK: Wysta­
wa pokonk. ozdób bibułkowych
„Kwiaty Polskie” (8—13).

SZPITALE
DYŻURNE Mjr

Pożary, wypadki
Bawiące się zapałkami dzieci

znów spowodowały tragedię; w

Pcimiu kilkoro dzieci pozosta­
wionych bez opieki zaprószyło o-

gień w budynku mieszkalnym —

5-letnia Barbara Kudłacz ponio­
sła śmierć w płomieniach, f

Tragiczny wypadek drogowy
wydarzył się w Iwanowicach,
motocyklista Franiczek KurbicI
z Sułkowic zderzył się z trakto­
rem ponosząc śmierć. (t)

Dezinformacja drogowa
Jadąc od strony Wesołej niełatwo trafić do Ojcowa. Przed

Iwanowicami jest wprawdzie drogowskaz podający i kierunek,
i odległość, ale kto z kierowców zawierzy tym informacjom...
pojedzie do Sieciechowie.1 Jacyś wandale przekręcili bowiem

drogowskaz tak, że miast kierować prosto, skłania do jazdy w

prawo. Mieszkańcom okolicznych wsi widocznie to nie przesz­
kadza, ale turyści przypadkiem jadący tą drogą mają spore kło­
poty ze znalezieniem właściwego kierunku. Może pomogą im
w tym odpowiedzialni za właściwy stan znaków przy drogach.

(wam)

Tylko jedno pytanie

Twoja recepta na upał?
Ryszard Dębko.wski, IliL —

No cóż, podczas pracy mogę jedynie pić i to dużo. Natomiast

po pracy zawsze wyjeżdżam za miasto. Jestem w tej dobrej sy­
tuacji, że mam czym, więc odwiedzam Kryspinów, Niepołomice,
Ojców. Upał jest dużo mniej dokuczliwy poza miastem.

Wiesława Knadel, Zakład Medycyny Pracy i Chorób Zawo­
dowych AM —

Najlepsza na upał jest oczywiście woda, albo las, dużo cienia.
Jeśli jednak, nie mam możliwości wyjazdu, spaceruję Plantami

albo nad Wisłą. Piję różne zimne napoje, ale w umiarkowanych
ilościach, bo im więcej się pije, tym człowieka dręczy większe
pragnienie...

Bolesław Zielonka, kier. Zakładów Przemysłu Tytoniowego —

Podczas pracy mało myślę o tym, że jest mi za gorąco. Nato­
miast nieustannie muszę myśleć o upale w 'jakim pracują moi
ludzie i robić wszystko, by im ulżyć. W tym celu polewamy te­

ren wokół zakładów wodą, dostarczamy na hale produkcyjne
zimne napoje, uruchamiamy zoszystkie wentylatory. Natomiast

po pracy idę na basen. Trochę chłodu nad wodą dobrze robi.

Lucyna Sobaszek, MPK —

Lekko się ubierać, nie męczyć nadmiernie, spacerować w cie­
niu — to chyba najlepsze, co można robić w upały w mieście.
No oczywiście, jeśli tylko mam okazję, wyjeżdżam nad wodę...

Krzysztof Kwaśniak, student UJ —

Rozbieram się ze wszystkiego zbędnego. Dużo piję, jem góry
lodów, a najchętniej leżę w cieniu drzewa, a jeśli brak po temu

okazji — w zaciemnionym pokoju. (en)

Głównym tematem obrad by­
ły sprawy związane z peł­
nym wykorzystaniem czasu

pracy i sprzętu, oraz właści­
wym uzbrojeniem technicz­
nym pracowników. Odnotowa­
no zmniejszenie godzin opusz­
czonych i nieusprawiedliwio­
nych, zmniejszenie fluktuacji
(zakład ma spore osiągnięcia
w dziedzinie stabilizowania za­
łogi i integracji ludzi). Rozwi­
nięto też w sposób istotny pro­
dukcję pomocniczą, chociaż są
trudności zaopatrzeniowe w

armaturę, rury, części zamien­
ne itp. Daje się to we znaki
zwłaszcza przy remoncie cięż­
kiego sprzętu, tym bardziej,
że park maszynowy jest bardzo
zróżnicowany asortymentowo.
Brak też lokalizacji na re­
monty kapitalne maszyn. Mimo
tych trudności w „Instalu”
wzrosła wydajność pracy.

W obradach KSR „Instal” u-

czestniczyli m.in. I sekretarz
KD Śródmieście Adam Kawa­
lec oraz kierownik Wydziału
Budownictwa i Gospodarki
Komunalnej KK PZPR Mariaij
Konopka. (eo)

KRZESZOWICE — Nowości: Po­
słannictwo z innej planety (RFN
b.o.) **/oo®. MYŚLENICE — Wisła:

We władzy ojca (wł. 13 lat) ****/°.
NIEPOŁOMICE — Bajka: Granica

(poi. 15 lat) */°®. PROSZOWICE —

Syrenka; Kobieta z lancetem

(radź, b.o .) *»/«>o. SKAWINA —

Hutnik: Otalia z Bahii (brąz. 15

lat) SŁOMNIKI — C-zar: Bli­
zna (poi. 15 lat) ****/oo. WIELICZ­
KA — Górnik: Czerwone ciernie

(poi.

CHIRURGICZNY: Dzierżyńskie­
go 44, CHIRURGII DZIEC.: Pro-
koclm UROLOGICZNY: Grzegó­
rzecka 18. LARYNGOLOGICZNY:

Dzierżyńskiego 44, OKULISTYCZ­
NY: Witkowice.

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO­
WIA 205-11 (czynna cala dobę).

DYŻURNE PORADNIE MIĘDZY-
REJONOWE: internistyczna, pe­
diatryczna. stomatologiczna, gabi­
net zabiegowy. (8—14), zgłoszenia
wizyt domowych (8—13). Porady
stomatologiczne (w przypadkach
naglących) — Pogotowie Ratunko­
we (ul. Łazarza) (14—7).

Dla: ŚRÓDMIEŚCIA (al. Pokoju
4) — tel. 131-80 . 133-95

NOWEJ HUTY (os. Jagiellońskie
bl. 1) — tel. 856-26

KROWODRZY (Galla 24) — tel.

721-35
PODGÓRZA (Krasickiego Boez-

na 3) — tel. 618-55, 650-99.
MYŚLENIC (Szpitalna 2)—

PRZYCHODNIA ' PRZYSZPITALNA
PROSZOWIC (Kościuszki 30) —

PRZYCH. PRZYSZPITALNA i

REJ.

Wszystkie placówki udzielają po­
rad ambulatoryjnych oraz przyj­
mują wizyty domowe w zakresie

ogólnym, pediatrycznym, stomato­
logicznym i zabiegowym (inne od­
działy szpitali wg rejonizacji).

POGOTOWIE#
Pozostałe kina nieczynne.

WYSTAWY i

WCZORAJ: mieszkańey ul.
Ziai wcale nie mają ochoty
dziękować bywalcom Interclubu

„Salcon — Buda” za nocne wy­
stępy wytrącające ich ze snu g|
od prawie 2 tygodni z os. N»
Stoku nie wywozi się śmieci *

zastępca kierownika admini­
stracji jest bezradny, nie zdążył
jeszcze się dowiedzieć, kto w

Krakowie zajmuje się wywoże­
niem śmieci. *Może mieszkańcy
podpowiedzą H koło potoku
Młynówka przeprowadzono ciąg
ciepłowniczy i w rezultacie u-

aychają rosnące obok drzewa.
Krążą wieści, iż w trakcie ro­
bót podcięto drzewkom korze­
nie | basen w Borku Fałęckim
Bsy.nny jest do godz. II, zaś

tamtejszy bufet (jak informuje
tablica) ... „do zmroku”, ale a-

matorzy napitków i jadła nie

mają co liezjć na zaopatrzenie,
jest tak marne, że już wczes­
nym popołudniem kram zostaje
zamknięty | fontanna przed
Domem Turysty prawdopodob­
nie przecieka i woda zalewa

plac przed hotelem, schody i

chodnik; no cóż może to forma

ochłodzenia turystów, <e)

Te. wyglądające na porzucone, szpu­
le z kablem znaleźliśmy w Krzeszowi­
cach. przy ulicy . T . Kościuszki.. Czy
naprawdę nie mogą się już one niko­
mu przydać?

FOT. M. PARTYKA

/

mata.
• Szkolny Ośrodek Sportowy

(Powstańców Warszawy 6): Tenis

ziemny, ringo, kometka — rozgryw­
ki — 9 41 Dom Kultury „Krakus”
(Wrocławska 27): Wycieczki, zaba­
wy, konkursy, gry — 9 • SCK

„Jaszczury” (Rynek Gł.): Dyskoteka
oraz projekcja filmów rysunkowych
— 20.

Giną dobre obyczaje
W ub. piątek pisaliśmy o perype­

tiach, jakie stały się udziałem pasaże­
rów, podróżujących 26 lipca pociągiem
ekspresowym „Krakus” z Warszawy do
Krakowa Okazuje się, że w przypad­
ku PKP historia lubi się powtarzać.
Jak wynika z listu A. N. Dociąg po­
spieszny „Wisła”, odjeżdżający ze sto­
licy o godz. 15.14 w dniu 27 lipca
potrzebował na przebycie trasy do

Krakowa czas o ok. 300 min. dłuższy
od przewidzianego rozkładem jazdy.
Najdłuższy postój wypadł przed Rado­
miem. Znów podróżni nie zostali po­
informowani o przyczynach opóźnienia.
Już po kilku godzinach bufet „Wars”
zawiesił działalność, ponieważ wyczer­
pało się zaopatrzenie. Autor listu, do­
magający się zwrotu kosztów biletu u-

slyszał od dyżurnego inspekcyjnego:
„No, przecież przyjechał Pan pociągiem
pospiesznym". Ano tyż prawda
— komentuje Czytelnik. Ważniejsza
jest jak widać nazwa pociągu, a to że

jedzie się z szybkością dyliżansu to

bagatela.
I kolejny kamyk do „ogródka” PKP.

Oto list prezesa Koła Przyjaciół Har­
cerstwa przy I LO im. B. Nowodwor­
skiego w Krakowie inż. Alfreda Ko­
nika:

„28 lipca pociąg specjalny, wiozący
harcerzy i zuchów hufca Kraków-Sród-
mieście ze Złocieńca do Krakowa, zgo­
dnie z informacją PKP powinien przy­
być do stacji Kraków-Płaszów o godz.

4.08. Ok; godz. 4.30 podano, że pociąg
jest opóźniony około 150 minut, który
to komunikat powtarzany był jeszcze
kilkakrotnie. Na powracających z obo­
zu harcerzy i zuchów oczekiwała kilku­
dziesięcioosobowa grupa rodziców i
przyjaciół harcerstwa. O godz. 6.22 tj.
po 140 minutach oczekiwania podano
komunikat, że pociąg już dojechał a

harcerze i zuchy wysiedli... na stacji
Kraków Główny.

Komunikat wywołał oburzenie ocze­
kujących. Ci, którzy przybyli samocho­
dami odjechali do stacji Kraków
Główny, pozostali znaleźli się w nie
lada kłopocie.

Przedstawiona sytuacja świadczy o

zupełnym braku odpowiedzialności nie­
których pracowników PKP. Komuni­
kat o przyjeździe pociągu do stacji
Kraków Główny i możliwości spotka­
nia się tam z dziećmi można było
przecież nadać znacznie wcześniej, tak,
aby oczekujący mogli spokojnie przy­
być na właściwe miejsce. Można było
także zdobyć się na uzasadnienie zmia­
ny stacji docelowej pociągu i słowa

przeproszenia pod adresem oczekują­
cych".

Oba opisane zdarzenia nie wymaga-.
ją właściwie komentarza. Potwierdzają
fakt upadku dobrych obyczajów. Cie­
kawe więc jakimi argumentami posłu­
żą się ci, których obowiązkiem jest u-

dzielenie wyjaśnienia jia krytykę pra-l
sową, (zg)

Program I

10.00 „Panie na Mogadorze”
•dc. 7 (powt.) (kol.)

14.00 Program dnia
14.05 Telewizyjny Klub Se­

niora — Spotkanie Klubowe
14.35 Wakacyjne Kino Mło-

dvch, „Trzpiotka” — film fab.

prod. ZSRR (kol.)
16.00 Dziennik (kol.)
16.10 Obiektyw
16.30 Studio Telewizji Mło­

dych (kol.)
17.10 Poradnik zmotoryzo­

wanego turysty (kol.)

17.20 „Polegli * niepokonani”
— rep. film pośw. Powstaniu
Warszawskiemu

17.35 Melodie — „Nie strasz

Romeo, czyli spotk. z gitarą”
ode. 2 pr. popularyzatorsko-
muz. (kol.)

17.55 Interstudio O ucze­
stnictwie Polaków w real.

progr. „Interkosmos” (kol.)
18.25 Świat, który nie. może

zaginąć — „Powrót nad Zato­
kę Wash” film dok. TV ang.
(kol.)

. 18.50 Radzimy rolnikom

n
PROGRAM ’

TELEWIZJI

19.00 Dobranoc dla najmłod.
i Siódemka (kol.)

19.30 Wieczór z dziennikiem
(kol.)

20.30 „Zycie i śmierć Pene-

lopy” — ode. 2, film fab. TV

ang. (kol.) ♦
21.25 Świadkowie — progr

public. (kol.)
21.45 Teatr Małych Form —

K. K. Baczyński — „Śpiew z

pożogi” — progr. poet. w 34
roczn. śmierci poety i wybu­
chu Powst. Warszawskiego —

reż. Krystyna Sznerr
22.30 Dziennik (kol.)

Program II

16.40 Program dnia
16.45 „Kolumbowie”, ode. 4

pt. „Oto dziś” — film fab.

prod. TVP (powt.)
17.40 Dialogi z przeszłością

— ..Długosz zwał go sprawie­
dliwym” — pr. o panowaniu
Kazimierza Sprawiedliwego
(kol.)

18.10 Powtórka: jęz. ros. 1>
17 (kol.)

18.40 Powtórka: jęz. franc. 1 :

17 (kol.)
19.10 Program lokalny
19.30 Wieczór z dziennikiem
20.30 Wtorek Melomana —

Scherza Fryderyka Chopina —

gra Arthur Moreira — Lima
— Brazylia (kol.)

21.20 24 godziny (kol.)
21.30 Inicjatywy — progr.

public. (kol.)
22.00 Kino Letnie — „Ot­

warty krąg” — film fab. prod.
CSRS (kol.)

WAWEL - KOMNATY KRÓLE­
WSKIE (10 — 15), SKARBIEC
KORONNY i ZBROJOWNIA:

(niećz.). Wystawa — WAWEL

ZAGINIONY: (niecz.), GROBY

KRÓLEWSKIE, DZWON ZYG­
MUNTA (9—15.30). PODZIEMIA
KOŚCIOŁA ŚW. WOJCIECHA:

(9—16), WIEŻA RATUSZOWA:

(9—13.30), GALERIA MALARSTWA
SUKIENNICE: Wystawa grafiki
„Ilu-stracja/Figuracja” (niecz.) .

DOM JANA MATEJKI (Floriańska
41); Obrazy, rysunki, zbiory ar­
tystyczne i pamiątki po Janie

Matejce (10—16), KAMIENICA
SZOŁAYSKICH (pl. Szczepański
9): Polskie malarstwo i rzeźba
do 1735 roku (12—18, wst. wol.) .

N. GMACH (al. 3 Maja 1): Galeria
Malarstwa i Rzeźby XX w. (II p.),
Wyst.: Broń Bliskiego Wschodu

(10—16), MUZ. CZARTORYSKICH

(Pijarska 8): (10 — 16), MU­
ZEUM ETNOGRAFICZNE (pl.
W.olnica 1): Triennale Plastyki
Nieprofesjonalnej (niecz.), MUZ.
HISTOR. (Jana 12): Kolekcja
militariów i zegarów (9—15),
FRANCISZKAŃSKA 4: Wysta­
wa: Bramy, baszty, rondele

starego Krakowa (11—18, wst. wol.),
ODDZIAŁ TEATRALNY (Szpitalna

21); Dzieje teatru krakowskiego
(11—18), GALERIA TEATRALNA:

Wyst. prac dyplomowych. Studium

Scenografii ASP 1977—78 (1'1—18.
W. wol.), KRZYSZTOFORY (Rynek
GL 35): Wystawa Karty do gry
XVI—XX w. (9—15), MUZ. AR­
CHEOLOGICZNE (Poselska 3):
Wystawa — Skarby grecko-iliryj-
skie z Jugosławii (14—18), MUZE­
UM LENINA (Topolowa 5) : Wysta­
wa: Lenin w Polsce (9—18, wst. w .),
MUZEUM MŁODEJ POLSKI
„RYDLOWKA” (Tetmajera 28):
Folklor wsi podkrakowskiej
(11—14), MUZEUM W PIESKO­
WEJ SKALE (Ojców): (12-18),
MUZEUM PRZYRODNICZE (Sław­
kowska 17): Fauna epoki lodow­
cowej — Zwierzęta egzotyczne —

ptaki i owady (10—13, wst. wol.).
MUZEUM LOTNICTWA i ASTRO­
NAUTYKI (al. Planu 6-letniego
17): (10—14). MUZEUM ZUP KRA­
KOWSKICH w Wieliczce. Wystawa
— Malarstwo — Assemblage Jany
Mateze i Antoni Zydroń (8—21),
KOPALNIA SOLI: (7—12,
14—19). GALERIA KTF (Boh. Sta­
lingradu 13): Wystawa: „Venus
78” CZ. I (9—21). PAWILON WY­
STAWOWY BWA (pl. Szczepań­
ski 3a): VII Międzynarodowe
Biennale Grafiki (11—18), GALE­
RIA ARKADY: (11—18). PAŁAC
SZTUKI (pl. Szczepański 4): Wy­
stawa „Grafika, metody, postawy,
tendencje” (10—17). SALA TPSP

(Nowa Huta, al. Róż 3): Wy­
stawa Klubu Marynistów LOK

(11—18), GALERIA ,.B” DE­
SA (Jana 16): (11—19). GA­
LERIA DESA (Jana 3): Wystawa
— Malarstwo i rysunek Marka Tyl­
ka (11-19). GALERIA DESA (No­
wa Huta, os. Kościuszkowskie):
Wystawa F. Szyszki „Poza punk­
tem zbiegu’* (11—19). GALERIA
ZPAP (Floriańska 34): Wystawa:
Malarstwo, medalierstwo, plakat —

J. Trzebiatowski (10—18). ZPAF

(Anny 3): Wystawa: Foto-

Łazarza 14, wypadki tel. 99 . za­
chorowania i przewozy — 238-33,
informacja — 205-11 . Centrala a-

bonencka — 236-00 . Rynek Podgór­
ski 2, 625-50 . Lotnisko Balice 190-29,
N. Huta 422-22 . 417-70, Krzeszowi­
ce o. 22 . Jerzmanowice 48. Proszo­
wice 9, Myślenice 999, Skawina 9,
Wieliczka 9. 223-54.

apteki ee
PUNKT INFORMACJI APTECZ­

NEJ: 107-65 (czynny 8—15),
Rynek Główmy 42 (tlen), Ry­

nek Podgórski 9, Waryńskiego
24 (tlen). Pstrowskiego 94 (tlen), pl.
Wolności 7, Nowa Huta: Centrum
A. bl. 3 (tlen). Centrum C, bl. 6.

MYŚLENICE (Żeromskiego 19) —

tel. 214-28.
WIELICZKA (Sienkiewicza 24)

— tel. 664.
SK AWINA (Słowackiego 5) —

tel. 250.

inne:!
‘...."i ■? |

CYRK RADZIECKI (piać przy
Moście Grunwaldzkim): — 19.

AUTODROM (Krakowska 26):
(11—20). J

FLIPPER CLUB (Rynek GL 24):
(10—21).

ŻEGLUGA KRAKOWSKA (llrzy-
stań obok Wawelu): Rejsy do Bie­
lan (9, 11, 13, 15. 17)'.

OŚRODEK INFORM. USŁUGO­
WEJ WUSP „GROMADA” (Flo­
riańska 20) — tel. 271-30, 228-90

(7—18), Nowa Huta (os. Zgody 7)
— tel. 447-31 (8—18).

CENTRUM INFORMACJI, TURY­
STYCZNEJ WAWEL-TOURIST. ul

Pawia 8, tel. 260-91, 204-71 (S—20).
SPOŁDZ. PUNKT KARDIOLO­

GICZNY (Reja 11) — namawianie

wizyt domowych od 16 do 23.30
tel. 225-66 i 395-78.

SPÓŁDZIELCZY PUNKT PEDIA­
TRYCZNY: zamawianie wizyt do-

mowycli od 16 do 23.30, tel. 225-66
1 295-78.

TELUFON ZAUFANIA — ffll .1 -

CJA RADZI: 216-41 (czynny całą
dobę).

TELEFON ZAUFANIA: 371-87

(16—22).
INFORMACJA KULTURALNA

(Rynek Gł. 27) pok. 144 — tel.
244-02 (11—18).

PORADNIA PRZEDMAŁŻEŃSKA
I RODZINNA (Klub ZDK HiL, O«.

Młodości 11: (niecz).
OŚRODEK INFORMACJI DLA

INWALIDÓW i TEŁ. ZAUFANIA

(1 Maja 1): 226-11 (niecz.) .

PORADNIA PRZEDMAŁŻEŃSKA
I RODZINNA, pl. Wiosny Ludów
USC (niecz.).

RADIO

PROGRAM I
na tali 1322 ru

DZIENNIKI: 6.00, 9.00, 12.05,
15.00, 19.00, 20.00, 21.00, 22.00,
23.00, 0.01. 1.00, 2.00, 3.00, 4.00,
5.00.

5.05 Zielone studio. 6.00—9 .00 Sy­
gnały dnia. 9 .00—11.40 Lato z Ra­
diem. 11.40 Tu Radio Kierowców.
11.55 Kom. o st. wód. 12 .25 Mozaika

poi. mel. 12 .4? Roln, kwadr. 13.00

Pol. muz. wojsk. 13.25 Pieśni Po<

wstania Warszawskiego. 13.40 Ką­
cik melomana. 14 .00 Studi-o Gama.
14.30 Studio Relaks. 14.25 Studio

Gama. 15.05 Koresp. z zagr. 15.10
Studio Gama. 16.00—18.25 Tu Je­
dynka. 17.30—18.00 — Radiokurier
— aud inf. Studia Mł. 18.00 Tu Je­
dynka d c. 18.25 Nie tylko dla kie­
rowców. 18.33 Kiermasz pios poi.
19.15 Znane ork., słynni dyryg.
19.40 ,,O nagrodę Bursztynowego
Słowika”. 20.00 Inf. dla kierow­
ców. 20.05 Konc. życzeń. 21 .05 O-

limpijski alert młodz. — Moskwa

80. 21 .25 Kom. Tot. Sport. 21 .28
Utw. S . Moniuszki — w progr. pie­
śni do poezji A. Mickiewicza. 22.20
Tu Radio Kierowców. 22 .23 Poznań
-na muz. ant. 23.00 Wita was Pol­
ska — mag. słowno-muzyczny.

PROGRAM II
na fali 249 m

oraz na UKF 67.67 MHz

DZIENNIKI: 4.30, 5.30, 6.30,
7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 16.40,
21.30. 23.30.

4.35 Poradnik dom. 5.00 Muz.

dzień dobry z Bydgoszczy. 5.35
Óbserw. i propoz. 5.4.5 Muz. wy­
cinanki. 6.00 Muz. 6 .10 Kalendarz

Radiowy. 6 .15 Mel. przyjaciół —

Praga. 6.35 Gimn. 6.45 Pog. (KR|.
6.46 Pios. dla soleniz. (KR). 7 .15
Po jednej pios. 7 .35 Małe muzyko­
wanie. 8 .00 Dialogi 1 zbliżenia. 9.50

Moto-sprawy. 9 .40 „Wędrówki
Bromby” — audB.LachiM.

WÓjtyszki. 10.00 Pointa dla Nowa­
ka — aud. Zb. Książka. 10.30 Gra

Big Band PWSM Katowice. 10.40

Sprawy codzienne. 11 .00 Wakacje
meiont. 11 .35 Skrzynka poszukiw.
rodzin PCK. 11 .40 Muz. spod strze­
chy. 11 .55 Kom. o st. wód. 12.05

Wakacje metom. 12.25 „Zbrojne
dzieciństwo" — fragm. książki S.

Tomaszewskiego. 12 .45 Polskie mi­
niatury muz. 13.00 Public, kraj.
13.35 Ze wsi 1 o wsi. 13.50 Arie z

oper Haendla 1 Mozarta wyk. Li­
sa Della Casa. 14.10 Więcej, lepiej,
nowoez. 14.25 Tu Radio Moskwa,
14.45 Muz. poi. baroku — Bartło­
miej Pękiel — 4 monety. 15.30 Ra-

dioiata ferie. 16.10 K. Szymanow­
ski: „Stabat Mater" — na sopran,
alt, baryton, chór mieszany i ork.
16.40 Wiad. znad Wisły 1 Dunajca
(KR)., 17.00 „Operetka, jej twórcy
i wykonawcy”. 17.20 Z cyklu:
„Portret z pamięci" — Adam Pró­
chnik — aud. A . Wielowieyskiego.
13.00 Amatorskie zesp. przed mi-

krof. 18.25 Plebiscyt Siudia Gama.
18.30 Echa dnia. 18.40 Krajobrazy,
19.00 I. J . Paderewski — Konc.

fortep. a- moi. 19.40 Dom i my.
19.55 Katalog wyd. 20.00 Redakcja
Forum. 20.20 Muz-, ze starych płyt.
21.03 Bisy w Filharm. 21 .30 Wiad.
U inf. sport. 21 .40 H. Kollir.ger —

obolsta i kompoz. 22 .00 Radiowy
T.yg. Kult. 22 .40 Konc. z nagrań
WOSPR 1 TV W Katowicach. 23.35
Co słychać w świecie. 33 .W Muz,
na dobranoc. ,

PROGRAM III <

VKF 66.89 MHs 1'
5, 6 — Stan pog. i wiad. 5.05,

— Między snem a dniem. 5.30
Gimn. dla leniwych. 6.30, 18.10 —

Polit. dla wszystkich. 7, 8, 10.30,
12’, 15, 17, 19.30 — Ekspr. przea

świat. 7.30 Atak na Sadługi odpar­
ty — gaw. J. Boer.igka. 8.05 Co kto
lubi. 9 .00 ,,Ż innego strumienia

czasu” — 4 ode. (powt.). 9.10 Kier­
masz płyt wytw. Opus. 9.30 Nasz

rok 78 (powt.). 9.45, 11.30 Dyskote­
ka pod gruszą. 10.35 Tradycjonali­
ści znad Wisły. 1^.00 W. Reymont:
„Marzyciel” — ode. 1 (powt.). 12 .25

Za kierownicą. 13.00 Powt. z rozr.

13.50 ..Każdemu co mu się nale­
ży... od mafii” — 18 ode. 14.00 La­
to w Filharm. 15.05 Festiwale blu-
sa ludowego. 15.40 Dawne i nowe

pios. E . Adamiak. 16.00 Sól w oku
— rep. I. Kwaśniewskiej (powt.) .

16.30 Muzykobranie. 16.45 Nasz rok

78. 17.05 Muz. p-ta UKF. 17.40 Biel­
szy odcień bluesa, f'8.25 Czas re­
laksu. 19.00 ,,Dajemy wam pamięć’*
— aud.E . Elbanowskiej. 19.25 Śpie­
wa Krystyna Prońko. 19.35 H. Pur-

cell — ,.Dydona i Eneasz”. 19.50

,,Z innego strumienia czasu” — 5
ode. 20.00 Złote płyty — aud. R.

Waschki. 20.35 Wiersze śpiewane
Baczyńskiego i Gajcego. 21,00 Roz­
mowy o muz. z J. Krenźem (6).
21.35 Antologia pios. fr. 22 .00 Fak­
ty dnia. 22 .08 Gwiazda 7 wiecz. —

Cat Stovens. 22.15 Fonoteka XX w.

— O Edgarze Yarese z Józefem
Patkowskim (powt.) . 23.00 „Nowe
psalmy” Tadeusza Nowaka. 23.06

Między dniem a snem.

PROGRAM IV
UKF 68.75 MHz

DZIENNIKI: 6.40, 12.00,
15.00, 16.00, 16.40, 22.55.

6.M Aud. inf. o kursie jęz. ros.

6.15 Rytmy i pios. 6.45 Pog. (KR).
6.46 Pios. dla soleniz. (KR). 6.58

Progr. dnia (KR). 7.00 Muz. dzień

dobry (KR). 7 .24 Kultura poza

sprawozd. — aud. K. Szlagi (KR).
7.39 Pog. (KR), 7.40 Radio dedyk.
8.00 Śpiewa A. Jantar. 8 .10 F. Liczt
— „Hungaria” — poemat symf.
nr 9. 8.33 Nie tylko dla słuch, w

mundurach — Znaczenie udziału
Polaków w operacji berlińskiej.
9.00 Lato z Radiem. 11.40 C. Gou­
nod — Scena w gabinecie Fausta
z I aktu opery „Faust”. 1J.05 „Na
dawną nutę” — aud. P. Płatka

(KR). -1 2 .25 Muz. porachunki —-

Boney M — Abba (KR). 12 .45 Po­
lacy z dalekich stron — aud. T,
Eiedlar (KR). 13.00 Zatrzymać la­
to — aud. dla młodz. 13.30 Tu Stu­
dio Stereo (KR — STEREO). 15.03

Matysiakowie. 15.40 Książki, do

których wracamy: „M-oby Dick,
czyli biały wieloryb’1 — fragm.
pow. H. Meiville’a. 16.05 Wszechni­
ca rodzinna. 16.25 Sekrety listów
— koresp. St. Przybyszewskiego,
16.40 Wiad. znad Wisły i Dunajca
(KR). 16.50 Nasz punkt widzenia
w opr. M . Locella (KR). 17.05 „O-
peretk* w Teatrze STU” — aud,
E. Koniecznej (KR). 17.25 Krako­
wscy soliści w nagr. radiowych
(KR — STEREO). 17.45 Wtorkowy
Relaks Stereof. w oprać. A . Mle­
czki (KR). 18.24 Kom. O pog. (KR).
13.25 „Powstanie Wąrszawskie” —

aud. K . Zebrowskiej. 19.00 . Rozm.

o sprawach rolnictwa. 19.13 23 lek.

jęz. ang. 19.30 Muz. i muzycy

Szwajcarii (KR — STEREO). 21.12
K. Zimmerman gra sonaty Mozar­
ta. 21.50 Manieryzm — aud. M.
Ballod. 22.10 Preludium e-nioll nr 1
na gitarę solo. 22 .13 Arystofanes —

au-d. z cyklu: „Rozmowy o . filo­
zofii”. 22 .35 Kobiety różnych epok
— Isadora Duncan — aud. W. Mitz­
ner. 22 .50 H. Villa-Lobos — Frelur
dium e-moll.

Za zmiany wprowadzone w o-

statniej chwili w repertuarze tea­
trów, kin, radia 1 TV — Redak­
cja nie bierze odpowiedzialności.

...................................... ................................................. .

! „GAZETA POŁUDNIOWA’ - DZIENNIK TOLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII RO- ś
EOTNICZEJ Adres redakcji; 31-072 Kraków, ul. Wielopól* l, III p Adres dla korespon- 5

; dencji: 30-960 Kraków 1, skrytka poeztowa 556. TELEFON REDAKCJI: centrala czynna ś

j od godz. 6 do 3 w nocy — nr tel 275-88 łączy e* wszystkimi dzlalair.5. ODDZIAŁY RE- ~

DAKCJI: 33-300 NOWY SĄCZ, ul. Narutowicz* 6, H p. tet 203-34, 33-100 TARNÓW, ul. E

Krakowska 12, te) 66 50. Ogłoszenia przyjmuje BIURO OGŁOSZEŃ I REKLAM — 30-960 S
1 Kraków, ul Wiślna 2 oraz ODDZIAŁY REDAKCJI W NOWYM SĄCZU I TARNOWIE =

! (adresy jak wyżej) Drukują Prasowe Zakłady Graficzne RSW „Prasa—Książka—Ruch”, =

» 31-072 Kraków, uL Wielopole 1. Nr Indeksu 35.015.
I
ś

Wydanie A

unui»»MiiMnłnnHHiHi»minHinHHNnui IHHIIHHIIHHHI


